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'Zamęt
we Francji

B. prem jer Flandin, obejmując 
Przed siedmiu miesiącami w ładzę po 
Ga słonie Doum ergu^u, obalonym z po 
wodu swego projektu reformy ustroju, 
Wyraził pogląd, źe gabinet jego jest 
° statnią próbą uszanowania aotychcza 
s°wych, parlam entarnych metod rzą-

Zdanie ro przypom niano w  chwili 
J^ymisji p. Flandin*a, ale rekordowa, 

na stosunki francuskie, szybkość, 
2 jaką, przewodniczący Izby Deputo­
wanych Bouisson utworzył swój rząd  
k°alicyjny, zdawała się zadaw ać kłam 
temu pesymistycznemu poglądowi. 
^ rasa francuska staw iała p. Bouis- 
s°ncowi ogromnie pomyślne horoskopy, 
;tronnictwa obiecały solennie poparcie, 
,2ba deputowanych po uchwaleniu peł 
^tttocr ł‘cfw miała pójść na półroczny 
Ur]op do grudnia, a p. Caillaux, jako 
111 mis ter skarbu zabrał się już energicz 
11 Go walki ze spekulacją.

Tymczasem p. Bouisson w proch 
Sl? obrócił jeszcze prędzej, niż z fotela 
^'‘ezydenckiego jako premjer rządu 
^‘ancuskiego powstał.

Na wtorkowem posiedzeniu w P a- 
,ac« Burbońskim, które miało być o- 
^tatniem przed zamknięciem sesji, a 
stało się ostatniem i jedynem występem 

'^dniow ego rządu. W szystko zapo- 
^to się zrazu pomyślnie. Około 

^W artej popołudniu uchwalono p. 
° uisson‘owi zaufanie 390 głosami 

j^zeciw 192, a tego samego dm'a i na 
Ssaniem  posiedzeniu wieczorem oba- 
n° go dwoma głosami. Jako kandy- 

atów na następcę wymienia się P re- 
2ydenta Senatu oraz p. LavaTa, mini- 

ra spraw  zagranicznych, 
f , ^ a d e k  gabinetu p. Bouisson*a jest 
, tem niezwykle charakterystycznym  

Wewnętrznego położenia politycz- 
GL*0* W Wtórem znalazła się Francia.

k o w an ie  bowiem większości Tzby 
. ePutowanych przeciw rządowi, który 
^  j e j  najwierniejszą emanacją, który 

!eJ prezydentem na czele i przywód- 
^  partyj przy boku, stanowi jej mi- 

I sam o serce, może być chyba 
r<5wnane do sam obójstwa.

■ ^ . ^ ra'ncuski ustrój parlam entarny znaj 
^ Je obecnie w  ogniu silnych a ta- 

* które idą przeciw  niemu z kilku 
Pro*1' ^  lewei s^rony „Czerwony fron t" 
śm,Ŵ dZOny Przez komunistów, głosi 
iattj6^  burźuazi i * dyktaturę proletar- 

prawej zaś kombatanci, m onar- 
ka ^  młodzież patrjotyczna i katolic- 
P-arl krucjatę przeciw  zgniliźnie 
soiłê e*1̂ am eb j*a ^ °  ekspozyturze m a­

il ppdląt się tworzenia gabinetu
gabinetu.

PARYŻ. 5. VI. (PAT). Now^ przesile­
nie rządowe nie zakłóciło spokoju stoli­
cy. Jedynie na Placu Opery doszło do 
zajścia, w chwili gdy grupa złożona t  !5 
młodych ludzi ze skrajnej prawicy zaczę­
ła wznosić okrzyki*

PARYŻ. 5. VI. (PAT)? O godz. 9-ej 
prezydent Lebrun przyjął* przewodniczą­
cego Senatu jeanneney,^iktóry odmówił 
przyjęcia misji utworzenia rządu ze wzglę 
du na stan swego zdrowia.

Po tej konferencji zaproszony został 
do prezydenta min. Laval, który w  zasa­
dzie wyraził zgodę na tworzenie nowego

Wspólny front komunistyczno • socjalistyczny
PARYŻ. 5. VI. (PAT)’. Nocą odbyło I Na zebraniu tem omawiano rezolucje 

się zebranie z udziałem około 100 depu- i socjalistyczną i komunistyczną. Nie po- 
towanych, reprezentujących partje lewi- I wzięto jednak żadnej decyzji, odkładając 
cowe od komunistów^do lewego skrzydła |  ją do dnia dzisiejszego. Rezolucja socja- 
radykałów socjalnych. . listyczna przewiduje, jak wiadomo, ro-

Projekt ustawy
o wyborze Prezydenta Rzeczpospolitej

n i siedlisku korrupcii życia t>ub-

WARSZAWA, 5. 6. (Teł. wł. G .)\ 
Opracowany przez Klub BBW R. pro­
jekt ustawy o wyborze Prezydenta 
przewiduje, iż zgromadzenie elektorów 
zwołuje Prezydent Rzeczypospolitej, 
oznaczając miejsce I termin jego ze­
brania się. Termin ten nie może wypć.Sć 
później, aniżeli na 15-ty dzień przed 
upływem urzędowania Prezydenta. 
Zgromadzenie elektorów składa się z 
marszałków Sejmu i Senatu, Prezesa 
Rady Ministrów, pierw szego prezesa 
Sądu Naiwyższego, Generalnego In­
spektora Sił Zbrojnych, oraz 75-ciu 
elektorów wybranych przez Sejm i 
przez Senat. Sejm w ybiera 50-ciu, Se­
nat 25-ciu elektorów. W  głosowaniu 
na listy zgłoszenia muszą być podane 
na piśmie i podpisane conajmniej przez 
8-miu posłów bądź senatorów. Liczba 
kandydatów na liście nie może być 
wyższa od ilości m andatów  elektor- 
skich, przypadających na daną listę, 
przyczem każd;r poseł lub senator może 
podpisać tylko jedną listę kandydatów.

Podział m andatów  elektorskich do­
konany będzie w ten sposób, że liczbę 
głosów ważnych oddanych na poszcze­
gólne listy dzieli się przez 4 i każda li­
sta otrzymuje ilość kandydatów, równą 
ilorazowi, przyczem ułamków nie bie­
rze się w rachubę. Pozostałą Pość man­
datów otrzymuje lista, któr^ uzyskała 
bezwzględną większość. Gdyby żadna 
lista większości tej nie uzyskała, otrzy­
mują po jednym z pozostałych m anda­
tów te listy, na które padnie koleino 
największa liczba głosów. M arszałko­
w ie  Izby zawiadomią niezwłocznie elek­
torów o wyborze.

Zgromadzenie elektorów zajm ie się 
pod przewodnictwem m arszałka Senatu, 
lub m arszałka Sejmu, jako  jego zastęp­
cy, wyłącznie wyborem kandydata na

Prezydenta Rzeczypospolitej, przyczem 
wszelkie obrady są niedopuszczalne. 
Do prawomocności uchwał zgrom adze­
nia elektorów niezbędna jest obecność 
przewodniczącego i conajmniej połowy 
ustawowej liczby elektorów. Kandyda­
tów zgłasza się na piśmie, przyczem 
zgłoszenia winny być podpisane przez 
-S-miu conajmniej elektorów. Za wy­
branego uważa się kandydata, który w 
głosowaniu uzyskał bezwzględną więk­
szość głosów. Jeżeli ustępujący Prezy­
dent Rzplitej złoży na ręce Prezesa Ra-

Idy M inistrów oświadczenie na piśmie, 
że nie zamierza skorzystać z przysłu­
gującego mu praw a wskazania kandy- 

" data na Prezydenta Rzplitej, lub jeżeli 
w  ciągu 7-miu dni po zgromadzeniu 
elektorów nie wskaże swego kandyda­
ta, wówczas Prezes Rady Ministrów o- 
głosi o tem w Dzienniku Ustaw, stwier­
dzając jednocześnie, że postępowanie 
wyborcze zostało ukończone i że kandy­
dat zgromadzenia elektorów został o- 
brany Prezydentem Rzplitej.

Jeżeli ustępujący Prezydent wskaże 
kandydata, wówczas obywatele w  gło­
sowaniu powszechnem dokonają wy­
boru z pomiędzy dwóch kandydatów, 
jednego w ybranego przez zgrom adze­
nie elektorów i drugiego w skazanego 
przez ustępującego Prezydenta. Głoso­
wanie powszechne zarzadz? Prezydent 
Rzplitej w  ciągu 7-miu 'dni od dokona­
nia wyboru kandydata przez zgroma­
dzenie elektorów. W  głosowaniu po- i 
wszechnem biorą udział obywatele bez l 
różnicy o łr;, którzy ukończą la t 24 i nie | 
są pozbawieni praw a wyborów do Sej­
mu.^ Nowo obrany Prezydent Rzplitej 
obejmuje urzędowanie w  ostatnim 'dniu 
okresu urzędowania ustępującego P re­
zydenta.

licznego. Równocześnie wybitni i znani 
politycy parlam entam i, jak  Doumer- 
gue i Tardieu propagują um iarkowaną 
reformę, która m ogłaby parlam enta­
ryzm francuski uzdrowić i zarazem u- 
raTówać.

Jest rzeczą jesną, źe w tem poło­
żeniu skandal z rządem koalicyjnym 
prezydenta Bouisson‘a, odsłaniający 

bezw ład parlamentu* doda impetu prą­

dom antyparlam entarnym  i utrucmi o- 
bronę tradycyjnych metod rządzenia.

Byłoby rzeczą ciekawą wiedzieć ile 
głupoty a ile zdrady było w  głosowa­
niu wtorkowem francuskich posłów. Czy 
większość w  Pałacu Burbońskim kom- 
kompromituje się mimowolnie I nie­
świadomie, czy ież działa pod nacis­
kiem ukrytych sił, które w iedza.-czego 
chcą, '

związanie Izby, a rezolucja komunistycz­
na wskazuje, że wolą grup lewicowych 
jest zjednoczenie się dla obrony franka.

PARYŻ. 5. VI. (PAT). Grupa socjali­
stycznych G. F. I. O. uchwaliła rezolucję; 
w której wypowiada się za prowizorycz- 
nem rozwiązaniem kryzysu gabinetowego 
przez utworzenie rządu, opartego na : d- V  
lidarnej i lojalnej większości i posiadają­
cego zaufanie organlzacyi robotniczych 
oraz demokratycznych. Większość ta po­
winna być zdecydowana bronić instytucj 
demokracji, prowadzić walkę zc spekula. 
cją, oraz dążyć do najszybszego przepro­
wadzenia nowych wyborów.

Grupa socjalistyczna postanowiła na­
wiązać kontakt z komunistami oraz z te- 
mi ugrupowaniami, które powiadomiły 
socjalistów o swych decyzjach.

Nieodpowiedzialne głosowanie
PARYŻ. 5. VI. (PAT). Wczorajsze 

głosowanie Izby deputowanych wykazu­
je, źe prócz skrajnie lewicowej opozycji, 
obejmującej ugrupowania od komunistów 
do socjalistów Francji i socjalistów fran­
cuskich, przeciwko rządowi głosowałc 
65..c;u radykałów socjalnybh. Ć3-ciu de­
putowanych powstrzymało się od głoso­
wania, a 25-ciu było nieobecnych.

Wika dzienników zaznacza, że pewna 
liczba deputowanych, zaskoczona upad­
kiem gabinetu, czego w gruncie  """
nie chciała, zmieniła swe głosy, dając w 
ten sposób rządowi większość, według 
„Le Matin“ 12-u głosów, a według ,P e ­
tit Parisien“ nawet 16.u głosów. To po. 
prawienie głosów nie mogło jednak wpły­
nąć już na ogłoszony wynik głosowania,

Francja 
przeciw Izbie Deputowanych

PARYŻ. 5. V. (PAT). Prasa dzisiej­
sza szeroko omawia wybuch nowego 
przesilenia rządowego. Niektóre dzienni­
ki prawicowe wobec trudności wyłonie­
nia stałej większości domagaia się, po­
dobnie jak i komuniści i socjaliści ro­
związania Izby.

Można zapytać, czy członkowie Izby 
deputowanych nie zapoznają interesów 
narodu, uwzględniając jedynie kwestie 
nersonalne i wyborcze — pisze ..Petit 
Parisien". Deputowani powinni onamię. 
tać s;ę i zrozumieć ogrom swego błędu.

„Le Journal“ odsłania przyczyny u. 
padku rządu, przyczem przypomina, że 
radykałowie socjalni niemal jednomyśl­
nie, bo tv1ko bez 12 -u głosów obiecali 
poprzeć Bouissona. a mimo to 65-u z 
nich głosowało przeciwko rządewi.

W  podobnym duchu pisze „Echo ’de 
Paris“, podkreślając, że winę ponoszą 
radykałowie, którzy pomimo danej pre­
mierowi obietnicy, wszczęli gwałtowną 
kamoamę. 1

Rząd, który padł przypadkowo, może 
być zastąpiony tylko przez inny rząd, ma. 
jący ten sam skład ! ten sam program, 
oraz zdecydowany użyć tych samych 
środków. 1

„Le" Figaro" i „Le ’Matin" są Id  ani a, 
że Izba winna być rozwiązana.

„Le Jour" zwraca uwagę na stanowi­
sko radykałów } nie wierzy w tywotność 
gabinetu Herriot lub Daladier. Zdaniem 
l°.go dziennika, Bouisson wykazał się ja­
ko rzeczywisty przedstawiciel kraju.

„Le Populaire" zamieszcza artykuł 
Bluma^ który jest zdania, że niema inne­
go wyjścia, jak tylko utworzenie rządu 
tymczasowego, chroniącego swobód 1 
suwerenności ludowej do chwili, w której 
lud da poznać swoją wołg,
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Roosevelt w ytw arza nastroje
dla przeprowadzeń a zmiany konstytucji

LONDYN, 5. 6 . (P A T ). Na konfe­
rencji prasowej, odbytej w Białym Do­
mu późno w nocy, prezydent Rooseve.lt 
naszkicował następujący program  nowej 
zmienionej N. R. A., jaki zamierza prze­
prowadzić przez kongres:

1 ) V 'szystkie kodeksy przemysłowe 
zostaną uchylone jako nielegalne, nato­
miast rząd orowadzić bedzie politykę, 
dom agającą s :ę ustanowienia we wszy­
stkich umowach minimum płac i maxi- 
mum godzin pracy, według zasad, 
przewidzianych dotychczas w  kodek­
sach N. R. A.

2) W prowadzone zostanie ustawo­
dawstwo dla zalegalizowania kontroli

alkoholowej, . centralnego organu do 
spraw  elektryczności dla domów i farm, 
urzędu naftowego oraz centralnego u- 
rzędu statystycznego. Ponadto od kon­
gresu zażąda się dodatkowego kredytu 
w wysokości 600 tys. dolarów, aby u- 
możliwić ministerstwu pracy kontynuo­
wanie działalności medjatorskiej w spo­
rach przemysłowych.

3) 7 urzędów N. R. A. zostanie ska­
sowanych. Ponadto skasowane zostaną: 
a ) stanowisko specjalnego doradcy 
prezydenta w  sprawach handlu zagra­
nicznego oraz b ) komitet bezpieczeń-* 
stwa ekonomicznego, ponieważ zadania 
ich zostały spełnione.

4) Przeprow adzona zostanie znacz­
na redukcja persorfelu N. R. A.

1 5) Prezydent poprze ustawę sen. 
W agnera, dotyczącą zb ionw ych  umów 
pracy, która w  razie jej uchwalenia

Trzej Koledzy z H i

rozkupiły spółki koleżeńskie pracowników za­
kładów. przemysłowych w zagłębiu weglowem.

Dzisiaj podajemy podobizny trzech właści­
c ie l i ' jed n e j  ćwiartki tego losu, p. Ja n a  Ramzia 
i jego kolegów z kotłowni kopalni „Morzejów* 
w N.iwce pod Sosnowcem. Wohec tego, że zb’i- 
ża się już  ciągnienie I-ej klasy 38-ej Lo te r j i  
Państwowej,  k tó ra  oprócz zwykłych czterech 
klas przewiduje  jeszcze bezpłatne ciągnienie  
gwiazdkowe, zaopatrzyli  s ę oni już w los i 
s ufnością czekają na  wyniki. (x)

przejęłaby funkcje skasowanych orga­
nów N. R. A.

W ASZYNGTON, 5. 6. (P A T ). Za­
powiedziany przez prezydenta Roosę- 
velta nowy program , m ający utrzymać 
mechanizm N. R. A. bez obowiązkowe­
go stosowania kodeksów, wywołał tu i 
ówdzie zdz wierne. Niektórzy obserwa­
torzy wyrazili pogląd, że prezydent od­
stępuje z N. R. A. więcej rzeczy, niż 
należało w myśl orzeczenia Trybunału 
Najwyższego.

W ASZYNGTON, 5. 6 . (P A T ). W. 
zw iązku z  nowem i planami prez. Roo- 
sevelta, niektóre koła sądzą, że  prezy­
dent pragnie uwolnić przem ysł od ko-

stroje przychylne dia zm iany konsty­
tucji.

Z drugiej strony decyzja prezyden­
ta poparcia projektu ustawy W agnera, 
zawierającego przychylne dla robotni­
ków postanowienia, tłomaczona jest ja­
ko gest pomocv dla robotniczych związ­
ków zawodowych w kierunku stworze­
nia frontu przeciwko fali redukcji za-

f

CAB

robków ze zwykłem tego następstwem 
—  redukcji cen. W edług „Journal of 
Commerce", prezydent Roosevelt po­
rzuca rzeczywiście cały eksperyment 
N. R. A.

Sesja sejmowa będzie ożywiona
P.P.S. przedkłada własny projekt ordynacji

WARSZAWA, 5. 6. (Tel. wł. G .). 
Dziś, jako w  przeddzień rozpoczęcia 
prac Sejmu, ożywił się nieco ruch w 
kuluarach sejmowych Ó godz. 1 1  rano 
zebrał się klub PPS. na plemarnem po­
siedzeniu, na którem przez 4  godziny 
prowadzono dyskusję nad projektami 
ordynacji wyborczej, które, socjaliści 
opracowali i ju tro  zgłoszą do laski m ar­
szałkowskiej.

Projekt ten będzie się opierał na 
zasadzie głosowania na listy1 z utrzy­
maniem Ijtst państwowych. M andaty 
jednak list państwowych miałyby być 
przydzielone nie w  stosunku do ilość 
m andatów  list okręgowych, jak  było 
dotychczas, lecz w  stosunku do ilości 
głosów, które w  Okręgach okazały się 
bezużyteczne, to znaczy w  stosunku 
t. zw. resztek okręgowych.

Ostateczna , decyzja co do brzmie­
nia projektu zapadnie jutro przedpo-

deksów, w nadziei, że  dezorganizacją, I łudniem. Jutro też okaże się, czy pro- 
jaka będzie tego wynikiem, stw orzy na- I jekt będzie zgłoszony tylko przez po-

s u  n o n Y  N
„Ap. Kowalski**
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Kronika telegraficzna
— „Prawda" oburza aię na upadek moral­

ności* komunistycznej, przytaczając szereg: wy­
padków hulanek. opuszczania rodzin, odmowy 
płacenia alimentów, a zwłaszcza nadużyć p ie­
niężnych, twierdząc, że jest wielu komunistów, 
dążącycł do zajmowania stanowisk, na któ­
rych można w ięcej ukrajć. Pis-ho donosi da­
lej, że wielu komunistów, zwłaszcza na wsi, 
wykonuje praktyki religijne.

—: W Leningradzie rozstrzelano głównego 
basjejra: stacji towarowej, oraz agenta ieduej 
Z Większych fabryk' za nadużycia pieniężne, 
sięgające 180 tys. rubli. Pozostałych kilkuna­
stu . oskarżonych skazano na długoletnie w ie­
zienie,' ■

— ‘ W ZSRR. rozpoczęły się masowe procesy 
dyrektorów sowchozów i fabryk, prezesów ko­
lektywów rolnych oraz prezydjów lokalnych 
sowietów ó nielegalną em isję bonów pienięż­
nych,-która w poszczególnych m iejscowościach  
sięgała kilkunasto tysięcy  Tubli. Dotychczas 
w samym tylko okręgu moskiewskim skazano 
nr. więzienie około 30 osób.

— ,i,Pópoło dltalia'" stwierdza, ż< i Polska 
odmówiła dostaw broni dla Abisynji i pisze, że 
stanowisko Polski w tej sprawie należy za­
chować w pamięci.

-4- W m ieście Seramfur na północ od Kal­
kuty doszło do krwawego starcia pomiędzy po­
licją, -a mahometanami, którzy usiłowali prze­
szkodzić w zburzeniu meczetu, budowanego bez 
zezwolenia na cudzym gruncie. Początkowo 
policja próbowała rozpędzić tłum pałkąmi, ra­
niąc olfroło 40 osób, później jednak zmuszona 
byłć dać salwę, od której ranionych zostało 6 
osób ‘ Aresztowano 50 mahometan.

— j^a 'Cejlonie wybuchła nowa epidemja 
malarji:. Władze.- wydały zarządzenia, w celu 
pobudowania .w szybkim .czasie nowych szpitali 
i przerobienia szkół na szpitale. W celu zaDO- 
bieżenia szerzeniu się  choroby wylano na rze­
kach oliwę.

—. Źródła sowieckie donoszą o dalszej po­
prawić-rttchu t jwąrrwegó nr kolejach (w kwie­
tniu ■ Załadowano 61.990 wagonów wobec (>9.2i,2 
wagonów w : maj-*). Natom iast brak doniesień  
o spadku ilości katastrof kolejowych. Jak do­
nosi dwutygodnik „BoJszewik“ ( :ia stacji węz- 
ło w e j , (rriasin zameldowano w  maju 1 kata­
strofę, podczas gdy było icb w rzeczywistości 
sześć.

—  Lloyd George rozpocznie niebawem kam- 
banję narodową na rzecz pokoju. Na niedzielę 
zapowiedziana została w  Londynie 1 olbrzymia
•manifestacja.

ELEKTRYCZNA l. PARO W A

T R W A Ł A  ONDUL ACJ A
F ie iw sz t.zęd n e  siły  fao™ ve. —  O n v  nisk ie.

—  S T O I ń S K :
ZAKŁAD Ft, / ^ J £ r s k I, Lwów, ul, Legiaaów 1

teł. 232-77. ^ 5

Pomoc dla ludności i powodzian
w Województwie LwoWskem

Pragnąc przyjść z pomocą ludności 
wiejskiej w województwie lwowskiem, 
Min. Spraw  W ewn. na wniosek W oje­
wody Bębny - Prnżmowskiego przy- . 
dzieliło w bieżącym roku 7.075 ton ży­
ta i 360 ton mąki razowej, które roz* ; ńĄ chodzi obaw a niedosiewu
r ł A  a ' T  . _ . . -dzielono między wszystkie powiaty 
w ojew ództwa w ilościach odpow nadają­
cych potrzebom danego powiatu.

Zboże i mąka wydawane są ludności 
za odpracowanie przy robotach drogo-

ści 1.170 to r  żyta, 380 ton pszenicy, 
426 ton owsa, 360 ton jęczmienia i 
10.000 ziemniaków. Ilość ta w zu­
pełności wystarczyła na obsiew znisz­
czonych przez powódź terenów i nie

W  formie pomocy doraźnej dla po ­
wodzian przydzielono powiatom po­
szkodowanym subwencje w  ogólnej su­
mie 700.000 żł., za którą to  gotówkę 
zakupiły powiatowe Komitety potrzeb-

wych, osoby, zaś niezdolne do pracy, a r ne ilości produktów  na dożywianie po-
potrzebuiące .pomocy, otrzymują je bez­
płatnie.

N adto Min. Spraw  W ewn. zgodziło 
się na wypożyczenie przez Państwowe 
Zakłady Przemysłowo -  Zbożowe tym 
rolnikom, którzy nie kwalifikują się do 
pomocy z tytułu opieki społecznej, a 
których zapasy zboża nie wystarczyły 
na wyżywienie —  2,456 ton żyta z tern, 
że żyto ro będzie zwrócone po zbio­
rach. Pomoc ta została przyjęta przez 
rolników z wdzięcznością.

Rozdziału żyta na odrobek doko­
nuje się tak  w powiatach objętych 
akcją W ojew. Komitetu pomocy cfiarom 
powodzi, ak i w  pozostałych powia­
tach wojew. lwowskiego.

Ludność powiatow zniszczonycn 
powodz:ą oprócz bardzo wydatnej po­
mocy w odbudowie, dożywianiu ludno­
ści i inwentarza, akcji ubraniowej oraz 
sanitarnej, o której już pisaliśmy, o- 
trzyniała ponadto pomoc siewną w ilo-

w odziar i ich inwentarza. Prócz tego 
W ojew. Komitet przyszedł z w ydatną 
pomocą przez przyznanie powodzianom 
zniżki przy przewozie naturaljów .

Szczególniejszą troską W oj. Beli­
ny * Prażmowskiego, jako  przewodni­
czącego W ojew Komitetu Pomocy 
Ofiarom Powodzi . była opieka nad 
dziećmi powodzian. N a cele dożywia­
nia ich przydzielono 150 q cukru i 
8.250 q mieszank. kawowo -  cukrowej 
oraz rozdzielono 8.000 sztuk odzieży 
i obuwia.

Wielką pomoc dla powodzian sta ­
nowi też uzyskanie dla nich ulg podat­
kowych, polegających na obniżeniu 
względnie całkowitem odpisaniu podat­
ków państwowych i : sam orządow ych. 
Uzyskane w  ten sposób ulg' wyniosły 
ogólną sumę ponad 180.000 złotych. 
(W schód).

N A  S E Z O N  L E T N I
S U K N I E  W ZO RZY STE -  P Ł A S Z C Z E  IM PREGNOW ANE 

i ZARZUTY LETN IE
w wielkim wyborze po cenach najniższych poleca, ,

k o n f e k c j a  
d a m s k a  »»F  E M  I N  A "  L"ów>4  ‘ p‘

Dla P. T. Urzędników d o j„ J a e  spłaty 1941

słów socjalistycznych, czy też przyłą­
czą się do nich posłowie innych klubów 
opozycyjnj'ch, w szczególności Klubu 
Ludowego i N. P . R.

Jutro przedpołudniem  obradować 
będą w poszczególnych klubach opozy­
cyjnych  komisje ustalające stosunek do 
spraw y nowego systemu wyborczego. 
Sądząc z nastrojów  panujących obec­
nie w  kołach politycznych, przypusz­
czać można, że nadchodząca sesja be­
dzie bardzo ożywiona. Cała walka sku­
pi się dokoła obu ordynacji, p rzycztri 
w ordynacji sejmowej przedmiotem 
głównych ataków  będą kolegja wyhn-- 
cze, które cała opozycja będzie się sta­
rała zastąpić inicjatywą samvch wy­
borców. Lewa strona opozycji za .ata­
kuje także nadmierne zmniejszenie licz­
by posłów i będzie dom agać s ię  z a s t o ­
sowania w  ordynacji wszystkich pięciu 
przymiotników łącznie z proporcjonal­
nością. Niemniej namiętnie będzie 
zwalczana także ordynacja senacka, 
którą lewica zaatakuje w imię demo­
kracji i pokrzywdzenia olbrzymich mas 
obywateli, którzy będą wykluczeni ze 
zgrom adzenia wyborczego. Wobec 
jednom yślnego przyjęcia przez B. B. 
tych projektów, trudno przypuszczać, 
żeby akcja opozycji wpłynęła na zasad­
nicze w  nich zmia-ny.

Sprzeciwy opozycji wywoła praw ­
dopodobnie ustaw a o wyborze Prezy­
denta, gdyż  ta  jest już niemal całko­
wicie przesądzona w  nowej Konstytu­
cji. Jedyne wątpliwości mogą budzić 
sprawy, czy w ybór elektorów przeż 
Sejm i Senat bedzie dokonywamy pro­
porcjonalnie, czy większością głosow 
i kto będzie dopuszczony do udziału w 
głosowaniu powszechuem.

— Na jeziorze N an izi tr Chli ich  utonęło 
80-clu Chińczyków, zajętych zbieraniem roślin 
morskich, które stanow iły ich pożywienie. — 
Byli to wszyscy uciekinierzy z południow ej 
części prowincji Anhuei, która w r. 1934 na­
wiedzona została klęską suszy. Od pewnego 
czasu n ieszczęśliw i ci żyw ili się  kerą drzew I 
dzikiemi roślinami.

Prezydent Paets 
w Warszawie

WARSZAWA 5. 6. (P A T ) D ; ;ś
przybył z T ruskaw ca dc W arszaw y 
prezydent republiki estońskiej p. Kon­
stanty Paets.

P rzed godz. 9,30 na dworzec 
. wschodm przybyło celem pow itania pre 
zydenta Estonii szereg osobistości z
p. premjerem W alerym Sławkiem na
czele.

N a peronie ustaw iła się ’ kompanja 
honorowa 30 p.p.

G godz. 9,25 przybył na dworzec 
wschodni P. Prezydent . Rzeczypospo 

litej w  otoczeniu domu cywilnego j  
wojskowego.

P. Prezydent skierował się z p. pr? * 
mjerem Sławkiem w  stronę wagonu, Ż 
którego wysiadł Prezydent Eśtonjl 
Paets.

Po powitaniu się, P rezydent Esto­
nji i Prezydent Rzeczypospolitej przy 
dźwiękach hymnu estońskiego przeszli 
przed frontem kompanii honorowej- 
Następnie p. Prezydent Estonji Paets 
odjechał samochodem na Zamek w to­
warzystw ie P. Prezydenta Rzeczypo*'

M
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Posiedzenie Magistratu
^  Lwów, 5. czerwca,

straf wtorIcowem posiedzeniu Magi- 
Cvi u załatwiono szereg spraw  bieżą- 
Ul q m.‘ 10• ocJdano roboty drogowe w

• Stryjskiej firmie Ciechanowicz, a w
• Janowskiej firmie Dobrowolski. Kil- 

21 tjrmom oddano dostawę piasku, żu- 
mu ’ kamienia, oraz przewozy ziemi, 
ę . j f l a f ó w  i wyrobów betonowych, u- 
wa,aMp jednocześnie cennik za te prze*

.°2y. Udzielono 18 stałych wsparć mie­
r n y c h .  s 2eroką dyskusję przepro­
wadzono w  sprawie obniżki taryfy 
decy^aj"°Wej* * powzięto odpowiednie

KOMISJA FINANSOW A '
., ^ d  przew. wiceprezyd. Chajesa 

dbyło sięj posiedzenie komisji finanso- 
, - gospodarczej Rady Miejskiej, na

torem załatwiono ciągnącą się od dłuż- 
^£■■0 czasu sprawę kosztów budowy 
ą.' Kąpjelnej i rozrachunku z dyrekcją 
^Jcnopeiu Sp.rytusowego (ref. r. P fauL  
y  Wstępnie obmżono czynsz dzierżawmy 
~VVlązkow? Roootniczych Stowarzyszeń 

Portowych za grunt przy ul. LuMeń- 
lFi (ref. r. Szczupaczyński), wreszcie 

cn\valono w dwóch wypadkach za­
mianę skrawków gruntów miejskich

Sb-. 3

Rząd Bouissona upadł!

r. Polakowa i dr. Rothfeld).

PARYŻ, 4. 6. (P A T ). Dzisiejsze 
posiedzenie Izby Deputowanych otwo­
rzył pierwszy wiceprzewodniczący Iżby 
Deputowanych Chammard. Po odczy­
taniu listu premjera Bouisson*a z za­
wiadomieniem o ustąpieniu ze stanowi­
ska przewodniczącego Izby, Chammard 
wyraził mu podziękowanie za 9-Ietnią 
pracę na tern stanowisku.

Prem jer Bouisson odczytał następ­
nie dłuższą deklarację rządu.

Następnie przewodniczący odczytu­
je interpelacje w  sprawie polityki ogól­
nej rządu i zapytuje premjera, jaką da­
tę rząd proponuje na jej dyskutowanie.

W  odpowiedzi p rem jer Bouisson o- 
świadcza, iż kraj oczekuje od rządu 
czynów nie mów. D latego rząd domaga  
się odroczenia dyskusji nad temi inter­
pelacjami i stawia prżytem  kw est ję za ­
ufania.

Komunista Ramette, radykał Guston 
Martin i socjalista Blum, wypowiadają 
się przeciw przyznaniu rządowi pełno­
mocnictw.

Odroczenie dyskusj, nad interpela­
cjami uchwalono 390 głosam i przeciw  
192.

Projekt pełnomocnictw
Prem jer Bouisson odczytał następ­

nie tekst projektu w sprawie pełnomoc­
nictw dla rządu, który brzmi następu­
jąco: „W  celu uniknięcia dewaluacji 
waluty, rząd zostaje upoważniony przez 
senat i przez Izbę deputowanych do 
powzięcia aż do 31 października 1935 
r. wszelkich postanowień, mających 
moc ustawy, które m ogłyby doprowa­
dzić do uzdrowienia finansów publicz­
nych, do wywołania ożywienia działal­
ności ekonomicznej, oraz do ochrony

Radzie ministrów będą poddane ratyfi­
kacji przed dniem 1 stycznia 1936 r “

Zanosiło się na zwycięstwo .
W  czasie przerwy w posiedzeniu 

zebrała się komisja finansowa Izb, któ­
ra przyjęła projekt rządowy w  sprawie 
pełnomocnictw 19 głosami przeciw 18.

O godz. 17.30 ponownie podjęto 
obrady Izby. Przewodniczący udzielił 
głosu referentowi generalnemu komisji 
finansowej dep. Boretti, który, podając 
do wiadomości rezultat głosowania ko­
misji, zaznaczył, źe zapowiedź zarzą­
dzeń przeciw spekulacji wywołała już

Automat wypiera telefonistki lwowskie
Lwów, 5. czerwca.

Jak już przed niedawnym czasem 
_°to\valiśmy, „Pasta** lwowska przy- 
, ?Puje do - automatyzacji telefonów 
^Owskich. Skoro więc zdecydowano
* wprowadzić automat, ustąpić musi 

Powiek. Automatyzacja usunie prze­
je  z  biur telefonicznych 120 telefoni- 
. e^- Los ten spotkał już 16 telefonistek 
* Drohobyczu i Borysławiu, w  których 
i® miejscach autom at - telefon został

* zastosowany.
^ Automatyzacja telefonów lwowskich 

dziewana jest pomiędzy 1 yrześnia 
ijjl października br. W  związku z auto- 
ę % z ac ją  wprowadzone będą w miej- 
j Ce dotychczasowych trzech -— 2 tary- 

a to 15 - zlotowa, upraw niająca do 
połączeń miesięcznie. Każde na- 

^ ?pne połączenie kosztować będzie 8 
r r- Na podstawie 22 zł. służyć będzie 
j^awo do 200 połączeń, przyczem dal- 

połączenia kosztować będą 7 gr.
I W prowadzone będą również kon­
w e n ty  ria aparaty  dodatkowe, a to 

taryfie 15 zł. —  30 połączeń, przy 
—  60 połączeń.

Dyrekcja nosi się z zamiarem w pro­
s z e n ia  zegaru automatycznego, któ- 

y co io  sekund podaw ać będzie czas, 
P°nadto zegara - robota, zwanego w 

at gonie warszawskim  „ zegarynką**
ni°że Lwów nada inną nazw ę), który

s a l o m  s z t u k i
oŁ«<mie Lwów, Pasa* Mikolaso fcu

to zegar na zamówienie będzie budził, 
przyjmował telefony, zlecenia itp., na­
turalnie za osobną opłatą.

Automatyzacja wyrzuci na bruk 120 
osób, z których niejedna przepracow a­
ła szereg lat na odcinku telefonów 
lwowskich i to  jest zagadnienie, które 
nas najbardziej boli. Bezrobocie pój­
dzie w górę.

7  « 5 Ą n r  t w o w s k i f o o

Adwokat Lewin skazany
W czoraj przed sędzi.ą Sękjewiczem 

stanął adw okat lwowski dr. Juljusz 
Lewin, oskarżony o to, że upomina**ąc 
się o honorarjum, którego treści bliżej 
określić nie umiał, wysłał do swych 
klientów Goldmanów trzy libty w któ­
rych w sposób brutalny groził, że o ile 
nie uzna się jego pretensyj wygotuje 
przeciw nim oskarżenie. Sędzia w w y­
niku rozprawy skazał adw. Lewina na 
4 tygodnie aresztu.

i zgniecenia wszelkich ataków  na kre- zv/^  rent * zatrz>™a,a zło ,a '
dyty publiczne. Dekrety uchwalone na '

Dwa głosy obalają gabinet
premjer Bouisson w raz z  członkami 
rządu, udał się do Pałacu Elizejskiego, 
gdzie złożył na ręce prezydenta Lebrun

Przed głosowaniem premjer Bouis­
son podkreślił, że przed definitywnem 
udzieleniem zgody na propozycję utwo­
rzenia rządu, przeprowadził rozmowy 
z przywódcami ugrupowań, od którycn 
uzyskał obietnicę głosowania za pro- 
iektem o pełnomocnictwach. Premier 
poinformował również o tern i radyka­
łów. Obecnie okazują jednak oni inne 
intencje. Prem jer zwraca następnie u- 
wagę na list, jaki wysłała konfederacja 
b. kom batantów do deputowanych z 
wezwaniem, aby dotrzymali przyjętych 
zobowiązań.

Pó przemówieniu premjera przystą­
piono do głosowania. Izba  odrzuciła 
nrojekf w sprawie rozszerzonych pełno­
mocnictw 264 głosami przeciw 262.

Po ogłoszeniu wyników głosowania,

dymisję.
CO BĘDZIE DALEJ?

PARYŻ, 4. 6. (PA T )’. Ogłoszenie 
wyników głosowania wywołało w  Kulu­
arach Izby wielkie poruszenie. Natych­
miast po głosowaniu zebrały się po­
szczególne ugrupowania celem zastano­
wienia się nad sytuacją.

Prezydent Lebrun rozpoczął rozmo­
wy w sprawie utworzenia nowego rzą­
du. O godz. 21.40 prezydent odbył kon­
ferencję z pierwszym przewodniczącym 
Izby dep. Chammard. O godz. 22 przy­
był do Pałacu Elizejskiego przewodni­
czący senatu Jeanneney.

Prezydent Estonii opuścił Truskawiec
BORYSŁAW, 4. 6. (P A T ). Dziś o 

godzinie 20-tej wyjechał z Truskawca 
do Tallina Prezydent Estonji dr. Kon­
stanty Paets. O djeżdżającego Prezy­
denta żegnali na dworcu przedstaw i­
ciele władz z wojewoda lwowskim Be- 
liną - Prażmowskim, dowódcą O. K. 
10 w Przemyślu gen. Głuchowskim,

i n

■! P©rskie, * kilimy $ iSyjele jginnyćb 
przedmiotów —  i a n l o - 182*
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K O S E C K I E G O

Lwów, 5. czerwci.
(a )  W  dniu wczorajszym wydarzył 

się wypadek, w tej formie chyba nietro- 
towany —  a wywołany przez jednego 
z  kupców żydow skich , który strzałam i 
z  rewolweru usiłował przeszkodzić kon­
troli swego magazynu przez funkcjonar­
iuszy skarbowych.

Oto około godz. 4-tej popołudniu 
trzech funkcjonariuszy kontroli skarbo­
wej przybyło

do składu win rArnolda Fischera 
przy ul. Skarbkow skiej l. 7.

N a ich widok Fischer począł ociągrć 
się z wprowadzeniem przybyłych funk­
cjonariuszy skarbowych do magazynu, 
aie wobec stanowczej ich postawy, 
wprowadził ich do piwnicy, gdzie znaj­
dowały się składy wina. Gdy kom. 
Orzechowski w raz z dwoma swymi to­
warzyszam i przystąpił do przeprowa­
dzania kontroli,

Arnold Fischer o d d a l z  rewolweru  
dwa strzały skierowane w podłogę, 

myśląc, że w  ten sposób udaremni 
kontrolę.

Czelnemu kupcowi jeden z funkcjo­
nariuszy skarbowych odebrał rewol­
wer, poczem kontrola została przepro­
wadzona. Zaw ezwany jx>sterunkowy 

doprowadził Arnolda Fischera l  je­
go brata, Adolfa, do W ydziahT 

śledczego,
gdzie 'dyżurny komisarz po otrzymaniu 
relacji,

zarządził aresztowanie obu braa  
Fischerów , 

których poddano bezzwłocznemu prze­
słuchaniu. W idać z niesłychanego wy­
stępu Fischera, że pozostaw ał on w kó- l

lizji z przepisami skarbowemi, kiedy 
ważył się na taki niesłychany pomysł, 
by strzałam i rewolwerowemi odstra­
szyć funkcjonarjuszy skarbowych od 
wykonywania swych obowiązków. 
A może w  piwnicy tej obok wina była 
i rozlewnia wody?

Kieszonkowiec trafił na... 
komisarza policji!

Lwów, 5. czerwca.
(a )  Z nastaniem cieplejszej pory 

kieszonkowcy przeszli obecnie do sezo­
nowej kradzieży „piór wiecznych**, 
tkwiących zazwyczaj w  górnej kieszeni 
marynarek. Jeden z tych złodzieji wczo­
raj wieczorem przypuścił atak  wśród 
ożywionego ruchu na ul. Akademickiej 
do pewnego przechodnia, a wykonaw­
szy charakterystyczny ruch, polegający 
na tem, iż lewą ręką przyłożył sobie do 
nosa dużą chusteczkę, a równocześnie 
pod osłoną tej chusteczki sięgnął po 
„wieczne pióro**. Ale nie szczęściło się 
tym razem kieszonkowcowi, gdyż za­
atakow ał jednego z komisarzy ̂ W ydzia­
łu śledczego PP. M omentalnie-komisarz 
ów przytrzym ał rękę złodzieja, dopro­
wadził go do najbliższej bramy, skąd  
go posterunkowy odstawił do aresztów  
policyjnych przy ul. Jachowicza. Tym 
razem „wpadł** notowany kieszonko­
wiec Józef Kulawiec. Nie wiedział, że 
komisarze policyjni czasem chodzą w 
cywilnych ubraniach.

starostą drohobyckim Chmielewskim, 
dyr. Laguną, prez. Samborem, płk. W i- 
lochem, właścicielem Truskawca r. Ja­
roszem i innymi na czele. Na dworcu 
zebrali się również przedstawiciele or- 
ganizacyj i tłumy publiczności. Zarów­
no uzdrowisko jak dworzec u deko-u- 
wane były biało -  czarno - niebieskie­
mu flagami esfońskiemi i flagami pol- 
skiemi.

Na peronie ustawiła się kompan ja 
honorowa 6 pułku strzelców podhalań­
skich ze sztandarem  i orkiestrą. W  
chwili, gdy na peron przybył Prezydent 
Paets, orkiestra odegrała hymn narodo­
wy estoński i polski, a kompanja hono­
rowa sprezentowała broń.

Przed odjazdem pociągu Prezydent 
Paets odbył rozmowę z koresponden­
tem PAT‘a, któremu oświadczył:. Je­
stem serdecznie wzruszony przyjęciem, 
jakiego doznałem w Polsce. Proszę o- 
św iadczyć prasie polskiej, źe pobyt mój 
w Polsce oraz kurację w  Truskawca  
zaliczam do najmilszych Chwil mego 
życia. Żegnam ze wzruszeniem zaprzy­
jaźniony naród polski i tyczę mu z głę­
bi serca wszelkiej pomyślności. Czułem 
się w  Polsce jak  u swoich.

W  chwili odjazdu pociągu orkiestra' 
odegrała oba hymny narodowe, a kom­
panja honorowa sprezentowała brpń, 
zaś zgrom adzona publiczność wznosiła 
okrzyki na cześć odjeżdżającego do­
stojnika.

JROZA C E SA R SK A "
T-wa „KIACHTA"

TO HERBATA SMr\OSZdW
. Żądać wszędzie. 777

Ondulację trwałą
na pół roku

Najlepiej możn? zrobić w  salonie fry­
zjerskim ..Brist^1' W T O N IE O O  PISZA  
w e L w o w e ,  *j . K' Tańskiej 3
vis a V!S !•’avv 
woczesiie -.t :,.
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Kronika stanisławowska
Z Teatru im. Moniuszki

„Między nocą a brzaskiem", sztuka w 3 
aktach, 4 odsłonach, Katerwy, Keżyserja 
Ireny Ładosiównej. Oprawa dekoracyjna 

Gerlacha.
O Matnio wyc-tawiona na scenie Teatru 

im. Moniuszki w Stanisławowie sztuka 
Katerwy: „Między nocą a brzaskiem", 
mogłaby uchodzić za dobrą, gdyby nie 
pewne mankamenty natury konstrukcyj­
no j technicznej, których nie udało się 
ani '/wsi usunąć. Nie znaczy to, że sztuka 
jest zła, — przeciwnie, pomimo pewnych, 
naw et znacznych usterek, objawiających 
się z wadliwem i nienależycie przemyśla­
nym układzie akcji, sztuka jest ładna, a 
nawet ze względu na temat, pomysłowa. 
Brak jej jedynie mocnego kręgosłupa, syl­
wetki bohaterów narysowane nie dość 
Wyraźnie. Mimo tych usterek, sztuka 
iak wspomniałem — warta zobaczenia.

Jestem z całem uznaniem dla pracy 
reżyserskiej p. Ireny Ładosiównej, która 
tylekroć dała dowody swego wielkiego 
talentu aktorskiego, oraz umysłu reży­
serskiego, tym razem jednak — jako re­
żyser sztuki — nie potrafiła uwypuklić 
najistotniejszych momentów akcji, czem 
byłaby w wielkiej mierze wspomogła au­
tora „Przechodnia" i „Urwisa". Z wyko­
nawców na specjalne wyróżriienie zasłu­
żyły p. Zuzanna Łozińska i p. Irena Łado- 
siówna, które stworzyły niezapomniane 
kreacje. Występy obu tych artystek, są 
dla widowni zawsze największą atrakcją, 
stąd też chcielibyśmy p. dyr. Łozińską 
i p. Ładosiównę, jak najczęściej na sce­
nie oglądać. Dobre kreacje otworzyli pp. 
Wasilewski i Klejer, przyczem jednak 
obaj nie mieli pola do popisu. P. Gorde- 
ćka i p. Sieniawska bez zarzutu, co zre­
sztą można powiedzieć o reszcie zespołu 
z niezawodnym Butrymem, Nawrockim,

Jeno walem, Norską, Hlttidroy/iczówną, 
Czabanowskim i in.

Sztuce przydałoby się 'żywsze i szyb­
sze tempo. Dekoracje ładne. (alfa).

WIADOMOŚCI RELIGIJNE. Przez ca­
ły miesiąc czerwiec odprawiać się będzie 
codziennie o godzinie 18-tej, nieszpory do 
Serca Jezusowego, oraz nowennę do Du­
cha św. Od 5 czerwca, rozpocznie się 
nowenna do św. Antoniego, którą odpra­
wiać się będzie codziennie rano o godzi­
nie 9-tej, przed ołtarzem św. Antoniego. 
W dniach 13, 14 i 15 czerwca, odbędzie 
się w naszej kolegjacie Trlduum na in­
tencję Kongresu Różańcowego, który od­
będzie się we Lwowie. W niedzielę, 16. 
czerwca, po sumie odbędzie się uroczysta 
procesja ze śpiewem różańca do pięciu 
ołtarzy. W czasie Zielonych św iąt — t. j. 
9 i 10 czerwca, odbędzie się w kolegjacie 
40-godzinne nabożeństwo, połączone z 
nocną adoracją. Nabożeństwo 40-godzin­
ne, zostanie uroczyście zakończone 10 . 
czerwca, o godzinie 19-tej nieszporami z 
kazaniem, uroczystą procesją i „Te 
Deum". Dnia 8. czerwca, w czasie nie­
szporów, będą księża spowiadać, zaś 9. 
czerwca spowiedź będzie odbywać się 
począwszy od godziny 2 1 -szej.

Z A S M  A R O W Y  W  A N IE  S Z Y L D Ó W
W MIEŚCIE. W związku z onegdajszą 
uchwałą Rady Miejskiej, pobierania po­
datku od szyldów, cały szereg firm w 
mieście, zasmarowało i zasmarówuje swo 
je szyldy/Nie trzeba dodawać, że w tym 
wyścigu uchylenia się od podatku pierw­
sze miejsce zajmują żydzi, którzy tylko 
umieją dużo krzyczeć o tern, jakimi do­
brymi są oni obywatelami. Gdy przycho­
dzi okazać czynem tę dobroć, wówczas 
Ich niema, i w każdy sposób, starają się 
uchylić od obowiązku.

FORTUNA OBDARZY CIĘ
M I L J  O H E IW,
gdy zotiudlu tfczjllwy los
w  k o l e k t u r z e

Z D Z I  S Ł A W A

PRĘG0WSKIE6I
Lwów, pl. Mariacki 5
(wewnątrz galerii Hsrjucklej)

Clągnienlehiż 19 czerw ca b
Z śm ów ien ia  z  prow incji za ła tw ia m y  odw rotn ie . Konto 
P. K. O. Nr. 5Ó4.S78 Ś29

Kronika brzozowska
SPROSTOWANIE. W  związku z ar­

tykułem naszym p. t. „ „Nasze „polskie 
drogi" w Brzozowskiem", umieszczonym 
w Nr. 118 „Kurjera Lwowskiego" z dnia 
1 maja 1935 r„ Starostwo powiatowe w 
Brzozowie nadesłało nam następujące 
sprostowanie:

1) Nieprawdą jest, że „trasę, pomiary 
i roboty ziemne prowadzi prosty chłop 
z Trześniowa", natomiast prawdą jest, że 
trasę pomiary i roboty ziemne prowa­
dzone są przez Kierownika Powiatowego 
Zarządu drogowego.

2) Nieprawdą jest, że „tak prowadzo­
na budowa dróg i to powiatowych, nie- 
tylko nie usprawni ruchu samochodowe­
go, lecz także mało przyniesie pożytku 
dla wiejskich furmanek", natomiast praw ­

dą jest, że drogi z Brzozowa do Jabłonki 
i z Brzozowa do Zmiennicy nie są budo­
wane pila ruchu samochodowego, lecz ja­
ko dotychczasowe drogi gminne są jako 
takie rekonstruowane . rozszerzane dla 
pożytku furmanek wiejskich, które bar­
dzo chętnie z naprawionych już odcin­
ków tych dróg korzystają.

3) Nieprawdą jest, że „powiatowe nl- 
ziniery" wybudowały most murowany w 
Wołodzi, który się już z wiosną następ­
nego roku zawalił, natomiast prawdą jest, 
że most ten o świetle 3.0 m wykonał we 
własnym zarządzie Naczelnik gminy Wo- 
łodź i że most ten mimo, że został przez 
wodę uszkodzony, spełnia nadal swoje 
zadanie'. 1 !

4) Nieprawdą jest, że „dostawy szu­

tru i innych materjałów oddaje się z wol­
nej ręki, po familijnemu, dobrze widzia­
nym i uftrzywilćjowanym obszarnikom", 
i żę w roku zeszłym dostawę kilkuset me­
trów szutru na parę tysięcy złotych o- 
trzymał z wolnej ręki dziedzic z Jabłonki, 
członek Wydziału i Rady Powiatowej, 
natomiast prawdą jest, że tenże członek 
Wydziału i Rady Powiatowej zgłosił 
Wydziałowi Powiatowemu większą do­
stawę szutru i drzewa, lecz nie w cha­
rakterze dostawcy, a dłużnika na poczet 
zaległych podatków drogowych, co jest 
zp wszech miar pożądane i zgodne z wy- 
danemi zarządzeniami.

5) Nieprawdą jest, że wobec takiej 
gospodarki kilkunastu robotnikom z Gra­
bówki wstrzymuje się wypłatę należyto- 
ści zawsze z powodu braku pieniędzy,

natomiast prawda jest, że naprawa drog1 
gminnej w Grabówce zarządzoną została 
przez Wydział Powiatowy na koszt gmi­
ny, albowiem gmina Grabówka od sze­
regu lat uchylała się od obowiązku wy­
konania szarwarku na drodze gminnej 1 
że koszt tej robocizny ma pokryć gmina 
Grabówka ze swoich funduszów, a nie 
Wydział Powiatowy.

6) Prawdą jest wreszcie, że zarówno 
naprawa dróg z Brzozowa do Jab łonki, 
i  Brzozowa do Zmiennicy, jak również 
zwalnianie dróżników, odbywa się na 
podstawie uchwał Wydziału Powiatowe­
go i Rady Powiatowej i że wobec tego 
gospodarka Powiatowego Zarządu dro­
gowego jest ściśle uzgadniana z czynni­
kami samorządu powiatowego.

Metody" metodystówI I
Dowiadujemy się od szeregu osób, 

źe w  ostatnich czasach sekty metody­
stów i adw entystów rozpoczęły wzmo­
żoną agitację w  W arszaw ie i okolicy. 
Zauw ażono przytem zmianę metody. 
Sekciarze owi stają się bardziej n atar 
czywi, zaczynają już chodzić wprosf 
do prywatnych mieszkań i sklepów, a -  
gitując swemi publikacjami i kolpor­
tując różne broszurki, a między imremi 
czasopismo „Źródło życia". Znamien­

ne przytem, że próbują zamaskować 
swój antykatolicki charakter. Apelują 
do uczuć ogólno -  ludzkich, zamiesz­
czają na tytułowych stronicach propa­
gandowych pisemek sentymentalne ilu­
stracje z życia rodziny lub widoki z 
natury, drukująd artykuł)’ o  zacieka­
wiających, pozornie niewinnych tytu­
łach np. „Zbliża się największe w yda­
rzenie" lub „Religja dornu rodzinne­
go" a w  tekście r !eznacznie zatniesz-

s > : s .JpecfaCnąshahm oon W f c t J S C T W

czają truciznę, w ystępując przeciwko 
nieśmiertelności duszy i ustanowieniu 
Przenajśw iętszego Sakram entu, ude­
rzając w  Kościół i kapłanów.

U derzają z ukrycia „między wier­
szam i", tak, że często naw et inteli­
gentni katolicy, otrzym ując te propa­
gandow e publikacje, nie są w  stanie 
zorjemtować się z kim m ają do czy­
nienia. Dopiero przy bliźszem zapo­
znaniu się. z treścią widzą ukryty cei*

W e wspomnianem np. wydawnict­
wie adw entystów „Źródło życia" znaj­
dujemy drwiny bluźniercze z Eucha- 
rystji, oraz szyderstwa z katolicyzm ^ 
który, jak  twierdzą, skazany jest n* 
bezradność i niemoc. Znamienne,' że 5  
tych propagandow ych pisemkach znaj 
dujemy nazwiska autorów  przeważni® 
o brzmieniu rosyjskiem, n. p. Marj3 
Ostapowicz, T . . Babieńko itp. Prze” 
strzegam y społeczeństwo katolicki5 
przed tą  nową m etodą wilków w  oW" 
czej skórze.

W Ł A D Y S Ł A W  T . W ISŁ O C K I.

Ossolineum wczoraj i dzis
Pod pokrywką pracy narodowej, odby­
wały się w Ossolineum narady działa­
czy miejscowych z emisarjuszami W iel­
kiej Em igracji lub delegatami innych 
zaborów, tu w myślach, planach i za­
miarach burzono słupy graniczne, wbite 
niedawno w żywe ciało Polski, kuło pla­
ny •sojuszów z całym światem, rucha- 
wek, zamachów itd., byle rychlej^ uzy­
skać cel upragniony: niepodległość. W  
niedawno założonej drukarni i litografji 
zakładowej przygotowywano nocami 
nakłady tak niebezpiecznych dla spo­
koju i całości monarchji austriackiej 
dziełek jak Mickiewicza „Księgi n a r o ­
du i pielgrzymstwa polskiego", te­
goż wiersz „Do Matki Polki" i „Re­
duta O rdona", Niemcewicza „O stat­
nie słowa do ziomków moich", zbiorek 
pieśni narodowych z nutami i inne, po­
dobizny Kościuszki itd. A kiedy do gro­
na wtajemniczonych dostał się czło­
wiek niedorosły do tak szlachetnej, nie­
bezpiecznej i odpowiedz alnej pracy, 
który wzięty w krzyżowy ogień pytań 
austrjackich urzędników, nie wykazał 
odpowiedniego hartu ducha, lecz^ pod 
wpływem strachu i obietnic zdradził ta ­
jemnicę Zakładu Narodowego, zaborcy, 
dla których Ossolineum było od pierw­
szej chwili solą w  oku, po przeprow a­
dzeniu kilku rewizyi zamknęli w roku

1834-tym znienawidzoną instytucję 
w raz z jej zakładami przemysłowemu i 
zabrali ze zbiorów wszystko, co mogło 
choćby zdaleka przypominać niebez­
pieczne słowo „Polska". Nie ogranicza­
jąc się do tego* pozbawili wolności dy­
rektora Słotwińskiego i szereg jego 
współpracowników, by po trztch  latach 
aresztu w murach klasztoru karmelic­
kiego we Lwowie, skazać niebezpiecz­
nych zbrodniarzy na szereg la t w ię­
zienia w  kazam atach dalekiego Kuf- 
steinu.

Dopiero po upływie czternastu lat, 
udało się ludziom dobrej* i silnej woli 
uzyskać pozwolenie na otwarcie po­
dwoi Zakładu dla żądnych wic: dzy i 
podjęcie regularnej, statutem  określo­
nej pracy. Po stłumieniu przez reakcję 
ruchów wolnościowych ,\jviosry ludów ", 
w których Ossolineum odegrało niepo­
ślednią rolę i cudem tylko ocalało pod­
czas bom bardowania bezbronnego mia­
sta przez, generąła Hanimerstełna, roz­
poczyna się u stóp t>udującei się cyta­
deli spokojniejsza praca o charakterze 
literackim, naukowym, dostosowana w 
zupełności do nastroju, jaki wtedy na 
długi czas zapanow ał wśród ogółu spo­
łeczeństwa polskiego. Wysiłki persone­
lu Zakład5! zmierzała w  kierunku kon­

serwowania, udostępniania i pom naża­
nia zbiorów; praca narodow o -  poli­
tyczna schodzi na dalszy plan, dając 
prym wielkiej nauce i czystej wiedzy. 
W  miejsce rozentuzjazmowanych emi- 
sarjuszy i zakonspirowanych polityków, 
kierują nawą fundacji uczeni tej miary 
co: August Bielowski, Karol Szajno­
cha, Antoni Małecki, W ojciech Kęt­
rzyński, W ładysław  Wisłocki, W ład y ­
sław Bełza, Aleksander Hirschberg, 
Bronisław Gubrynowicz i inni. Zwraca­
ją  oni baczniejszą uw agę na dział w y­
dawniczy, chcąc oddziaływać na1 spo­
łeczeństwo zapomocą drukow anego 
słowa. Coraz też częściej ukazują się 
nakładem Ossolineum ważkie treścią 
publikacje, stanowiące pow ażną pozy­
cję w  polskim dorobku kulturalnym. 
Akcja pedagogiczna na' szeroką skalę 
rozpoczęła się w  roku 1878-ym, kiedy 
to kuratorowi hr. Kazimierzowi K ra­
sickiemu udało się uzyskać od rządu 
przywilej wyłącznego vydlawanla pc I- 
ręczmików do nauki w  szkołach ludo­
wych. W prawdzie nic da się zaprze­
czyć, że mocodawcy mieli tu  silny 
wpływ na treść wydawanych książe­
czek, jednakowoż pracownicy zakłado­
wi dokładali wszelkich staian , by w 
drukowanych elementarzach, czytau- 
kach, wypisach, książkach rachunko­
wych, katechizmach itd. przemycić jak 
najwięcej zdrowego pod względem na­
rodowym materjału. W szyscy „G alicja- 
nie", którzy kończyli szkoły powszech­
ne przed końcem wojny światowej, we

w dz;ęcznej pamięci zachowują te p< f 
ręczniki, z których czerpali pierwsze l* ' 
sady w iary i wiedzy, miłości do wszysk 
kiego co dobre i szlachetne.

Z  zawieruchy wojennej wyszły 
Ossolineum obronną ręką, można nąWe* 
powiedzieć, że zwycięsko, bo nietyl'^ 
nic ze swych zbiorów nie utraciło, 
owszem pomnożyło je  cennemi darafl1' 
r.ieraz całych księgozbiorów prywak 
nych, ratowanych w  ten sposób p rz ^  
zniszczeniem wojemnem.

W  odrodzonej Ojczyźnie, o któM  
śniło kilka pokoień funkcjonarjus?? 
instytucji, kierownictwo Zakładu dokł* 
da wszelkich starań, by sprostać zad*' 
nłu i powołaniu. Szczególny nąćw  
kładzie orno na rozbudowanie i udosłdk 
malenie działu wydawniczego i pr*c? 
naukowo -  społeczną. Kontynuując d^' 
bre tradycje przedwojenne, stara 
Ossolineum przedewszystkiem o osia#' 
nięcłe doskonałości ma polu p u b l i^  
wania podręczników szkolnych. W  
stronnie też przyznać się musi, że w, 
dziedzinie Zakład w ybija się na jed'1° 
z najpierwszych miejsc, a z wydatf® 
nych tu podręczników uczy się 
dzież zarówno szkół powszechnych, j* 
i średnich we wszystkich dzielnica^ 
Polski. Coraz też częściej sięgają stjj 
denc! uniwersytetów po podręcz'1'' 
opatrzone znakiem wydawniczym
nreum.

(Dokończenie nastąpi)
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Porażka Ukraińców na Zakarpaciu
P Ostatnie w ybory do parlam entu w  

zechosłowacji przyniosły potężną kię- 
.*§ tamtejszym Ukraińcom zamieszku­
jącym, jak  wiadomo, Zakarpacle. P ra - 

ruska w Polsce pełna jest teraz na- 
2ękań i oskarżeń wzajemnych z tego 

PpWodu, z których dowiadujemy się o 
tekawych szczegółach całej sprawy.

Ostatnio „Now yj Czas“ ogłosił in- 
,erTes,uIącą, oryginalną korespondencję 

Użhorodu o wyborach na Z akarpa- 
. ,u> z której czerpiemy poniższe dane 
. uy ag i. Z Zakarpacia w ybrani zo- 
alj trzej W ęgrzy, dwaj żydzi, dwaj 

JrZesj> kurtakowcy, dwaj moskalofile, 
,Vaj komuniści i zaledwie jeden so- 

cjal -  dem okratyczny Ukrainiec J. Re- 
} %  inspektor szkolny. W ybory do 
g a jo w eg o  sejmiku nie w ypadły rów- 

lepiej. Z ram ienia Ukraińców 
^'szedł tam tylko drukarz z Użhorodu 

e°vj Rewaj.
Przyczyną tej klęski —  zdaniem 

"Nowego Czasu” —  było wiele. Za 
naJważniejszą z nich uw aża organ se­
p a r a ty s ta  to, źe kandydaci ukraińscy 
"Rurowali wyłącznie na listach pro- 
r23dowych partyj, które, jak  w iado- 

wyszły z wyborów bardzo  osłabio- 
M  Zwycięstwo odniosły za to  ugru­
powania opozycyjne, a w  szczególności
komuniści.
y N a oddanych' 318 tysięcy głosow 

tego 8 tys. nieważnychY komuniści 
2dobyli 79 tys. głodów czyli o 30 tvs. 
"JJ?cej, niż w  wyborach' w  r. 1929. 
"Nowyj C zas” uważa, że są to  głosy 
cnłopów ukraińskich, niedostatecznie 
jjuwiadomionych i idących na lep agi- 
acji tej partji, k tóra zjawi się 

p ła tn ia  w  przeddzień .wyborów. Agi- 
acji komunistów sprzyjał głód i nędza 

k n u ją c a  na\ ZaKarpackr.
Odpowiedzialność za meuśwlado- 

^ ' enie chłopa ponosi, jak  czytam y w 
"Nowym Czasie”  przedew szvsM em  

jphowięństwo, kTóre sprzyja duchowi 
U^Rierskiemu i moskalofiskiemu i nie 

tre su je  się życiem wsi. Jak" dalece 
^°stąpiła agitacja komunistyczna świad 

ten fakt, że porw ała ona nawet 
. ‘aWardzfei religijną ludność. W inę za 
!pVnik wyborów ponosi —  pisze „N. 
(̂ *as“ —  również i nauczycielstwo: na 

354 nauczycieli brało  udział w  akcji 
Wyborczej zaledwTe r150.
, Za najw ażniejszą jednak przyczynę 
r  ?ski uw aża „N. C zas” b rak  własnej, 
Sam odzielnej. listy ukraińskiej. CHrze- 
Sc,jańsko -^narodow a p a rtja  ukraińska 
Jj°szła z czeskimi ̂ ludowcami, socjalni 
^ n ro k rac i połączyli się ze swoimi wę- 
PPerskimi 1 czeskimi towL. z y s z a m o -  

ze.... sjonistam i i w  ten sposób' do 
Parlamentu czeskiego z  Zakarpacia 
S ^zed ł W ęgier P. Bali i  żyd dr. Cha im 
j^ R e ł. N ow opow stała U kraińska P a r- 

1® Chłopska1* nie zdołała' się jeszcze 
rW ygotow ać do wyborów, a  jak  sądzić 

z fonu „N. Czasu"', uw aża ja 
p iśn ie ife n |d z ie irn ? k  * za1 Spowiednik 
r eParatyst6w i ukraińskich’ w  Polsce.
* N o w y j. C zas”,,' naw ołuje do  wy- 
, lżonej pracy organizacyjnej, przew i- 
, l 4c, że* w y b ran iE o b ecn ie  ^ p o sło w ie  
. ?dą w  pariam encie^praskim  atakować 
"nłert» y ,tu fc ra M * H e ..^ « r*  «i "  

Pfffażfca Ukraińców w  Czecliosfowa- 
J*  nasuw a pewne refleksje i analogie 

0 naszych stosunków. Nie da 1 się ich 
' prawdzie przeprowadzić bardzo ści-

niemniej jedirak jes t rzeczą nie-
nie charakterystyczną, że ludność 

,, ^ a iń sk a  poparła tak  m asowo —  jak  
stwierdza „N. C zas” —  partję ko - 

^Jłnistyczną. N ie jes t to  dla nas żadną 
f IesPodzianką. Kom unizm  znajduje  
zVwe sym paije wśród ciemnych mas
rilsklch pomimo usilnej agitacji nacjo- 
M istyczn e j prowadzonej wśród niej
Prz?z separatystów  ukraińskich.

i&are*
f u t r a  p r z e c h o w u je  f
Bi
XI■JttarannUj, petaa j« an M |la^  ów y ? 

■Itoae. Magazyn 1 Firaoewnla Fater

s Karol S C H O R E R  u0 Sanatorska lla***-1 .iJIW6 £ {Flnu oknoleUa— SKŚ41 l

Z drugiej strony przykład wyborów 
na Zakarpaciu i klęska ukraińskich 
kandydatów  św iauczy o  stosunkach 
tam panujących. „Nowyj C zas” zapom 
niał wśród przyczyn „klęski”  dodać 
kilka uw ag o systemie, jaki panuje na 
Zakarpaciu. Jest o  nim głucho w świe 
cie, gdyż p rasa  i propaganda1 ukraiń­
ska woli z wiadomych przyczyn zaj­
mować się wyłącznie Polską i podno­
sić bezustannie pod jej adresem  różne 
niesłuszne i kłamliwe oskarżenia. Tym 
czasem, czytając artykuł „N . Czasu” 
mimowoli nasuw a się porównanie ze 
stosunkami polskiemi odnośnie ludności 
ruskiej. M ożnaby powiedzieć, że są one 
rajem, już choćby dlatego, źe z agi­
tatorami kom unistycznym i daje sobie 
radę rząd, a  zato  separatyści ukraiń­
scy i pp. posłowie z  U NDO  mogą na

te

;   |
/Piękne i zdrowe zę*
by do późnej sta­
rości dzięki stałe­
mu pielęgnowaniu 
pasła do z ę b ó w  

O D O L

tak oczyszczonym  terenie hulat sobie 
dowolnie i... narzekać na Polskę, ( h )
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Z sali koncertowe!

Pleśń i arje
w wykonaain uczniów prof. Z. Kazłowskiej

Sztuka śpiewacza — zwłaszcza gdy o 
początkujące siły chodzi — jest tematem 
w dyskusji bardzo niebezpiecznym i czę­
stokroć drażliwym. Tembardziej ocena 
śpitewafca lub śpiewaczki dla spraw o­
zdawcy muzycznego przedstawia szcze­
gólne trudności. Składają sie bowiem na 
to różne okoliczności. Każdy pedagog, 
śpiewu uczący, ma odrybną metodę, swo­
isty sposób „ustawiania” głosu, swoisty 
pogląd na interpretację, każdy z nauczy­
cieli ma też z odmiennym, mniej lub wię­
cej zdolnym materjałem do czynienia, bo 
też każdy uczeń czy uczenlca odmienne 
ma wady lub zalety. Z tem wszystkiem 
w żadnym chyba zawodzie nie istnieje

tyle zawiści, a czasem i nieżyczliwości — 
jak właśnie wśród śpiewaków.

Krytyka sum ten na może śmiało wytk­
nąć błędy skrzypkowi lub pteniście, może 
śir iało każdego instrumentalistę pochwa­
lić — dodając mu przez to bodźca do 
pracy nad sobą — ale ta sama krytyka 
w odniesieniu do śpiewaka wywołuje 
„złą krew”, bądź też w niepotrzebną 
wbija dumę lub zniechęca. Trzeba zatem 
mieć dużo odwagi cywilnej — aby w ta­
kich wypadkach rzec prawdę! Ponieważ 
zaś do nieśmiałych rzędu nie należę — 
przeto zdobywam się na słowa prawdy, 
w własnem sumieniu unurzanej.

Znana, ceniona j wielce dla sztuki

KOSTJUMY, PŁASZCZE, OBUWIE 
C Z E P K I  K Ą P I E L O W E  
i S T R O J E  P Ł A Z O W E
P O L I C A i

•r iv ’ BERTA STARK
H O T E L  G E 0 R G E ’ A

śpiewaczej zasłużona prof. Konserwator­
ium P. T. M. pani Zofja Kozłowska, któ*< 
ra niebawem obchodzić będzie swój 30* 
letni jubileusz wielce owocnej pracy pe* 
dagogicznej, przedstawiła licznie zebra* 
nej publiczności zastęp swych uczniów i 
uczenie na specjalnym wieczorze pieśni 
i aryj. iKedy przy okazji jubileuszu tej 
czcigodnej mistrzyni będzie okazja dla 
podkreślenia jej zasług i wyliczenia sze­
regu gwiazd, które z rąk swych w sze­
roki wypuściła świat — pora dziś omó­
wić wyłącznie walory śpiewacze i wady 
szeregu młodocianych koncertantów 
wtorkowego wieczoru. Fakt, że koncer- 
tantami tymi są jeszcze uczniowie, pozo­
stający pod troskliwą ręką pedagoga 
zwalnia mnie do pewnego stopnia od 
czynienia im zarzutów lub nagradzania 
pochwałami. Niemniej jednak nasuwają 
się pewne uwagi, którymi podzielić się 
należy życzliwie z chętnymi wykonawca­
mi miłego wieczoru. Niech się bowiem 
tym adeptom i adeptkom nie zdaje, że 
najbardzie frenetyczne oklaski, albo 
większa lub mniejsza ilość koszów 
z kwiatami, tak niestosownemi na pro­
dukcjach uczniowskich, decydują o u- 
miejęftności śpiewaka lub śpiewaczki. 
Niech się śpiewaczce nie zdaje, że siła 
jej głosu lub zgrabnie wykonana fraza 
zatuszuje fakt fatalnego zdetonowania 
lub podwyższenia! Cóż bowiem w arta 
śniewaczka o najpiękniejszym materjale 
głosowym, jeśli śpiywa choćby tylko o 
„włos” wyżej od akompaniamentu? T a- 
kąsamą wadę dla śpiewaczki stanowi nie­
wyraźna dykcja lub „rozdygotanie gło­
su”, podobne do fatalnie brzmiącego 
„łremolando”. Te zaś wady słyszało się 
u niektórych koncertantek, których na­
zwisk ze względów pedagogicznych nie 
wymieniam. Były i inne, jak np. zbyt 
krzykliwe atakowanie górnych tonów, lub 
niedostateczne jeszcze wygładzenie skali 
głosowej, skutkiem czego każda partja 
tonów brzmiała inaczej! Na szczęście nad 
osfatecznem wyszkoleniem tvch na ogól 
pięknych głosów czuwa nadal troskliwa 
opieka znawczyni kunsztu śpiewaczego, 
zatem wszystko jeszcze może być napra­
wie nent. ’ 1

Z dużej ilości śpiewających na oierw- 
szem miejscu wymienić należy p. E. Za­
rzycka, obdarzona netylko pięknym 
mezzo-sopranem, ale wrodzona muzykal­
nością, ujawniającą się w  niezawodnej 
czysfr ci i w dobrei interpretacii odśpie­
wanych utworów. Obok niei tą sama doza 
muzykalności odznaczył sie znanv iuż 
szerszemu ogółowi śpiewak p. Bożyk, 
posiadaiacy nie wielki, ale nader mil} 
głos, którym włada umiejętnie i dyskret* 
nie. śptewak' ten zdradza ponadto zdol­
ności dyrygenckie, co umożliwiło mu kie­
rowanie małym, a doskonale ześpiewa- 
nym chórem mieszanym. którv *wvkonał 
bardzo pięknie kilka wartościowych u- 
fworów a capella.

Wiele obipcu;arvm śntewakiem okazał 
sie też p. H. Bóhm, a dobre warunki 
fdosowe dla śpiewaczki zdradza też p 
Charłampowlczówna. Wszvscv zaś, nie 
wvłarzaiac p. Menkerównef i p. Danec- 
kiel-Baraniecklej, a przedewszvstkiem p. 
Labaziewicza — w'nni z całem zapar­
ciem się dużo jeszcze pracować, ieśli do 
pożądanych rezultatów doprowadzić pra­
gną’.

Bardzo miłą niespodziankę stanowiły 
scenicznie realizowane zasteoy i du‘ety ze 
znanych oper. przedewszystkiem zaś sce­
na z „Carmen” i „Madame Butterfly**.

Wdzięczne grono uczniów urządziło 
nani prof. Kozłowskiei miła owacle. do 
której dołączyła się serdecznie publicz­
ność. Akomnaniamenf doskonałej pianist­
ki p. prof. J. Kretowicz ^ył wzorgkw

w  h a tjsm a n .

Iwonicz-Zdról
■eczy i zapobiega s k l e r o z i e
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Polityka rolna rządu
Nowy system popierania wywozu — Rozszerzenie systemu zwrotu ceł — Akcja cennikowa

Przed niedawnym czasem Związek 
izb Rolniczych i Organizacyj Rolni­
czych opracował obszerny memorjał 
dotyczący, w  związku z obecnem poło­
żeniem rohiictwa w Polsce, najistot­
niejszych zagadnień polityki rolnej w 
Polsce. Memoriał ten poparty został 
b o g a tą  ilustracją faktów i cyfr a po­
nad to  podał opinje kół rolniczych w 
stosunku do poszczególnych problemów 
zwłaszcza do polityki zbożowej. Na 
łamach naszego pisma podaliśmy nie- 
kfóre momenty tego memorjału w 
przekonaniu, że zainteresują one na­

szych czytelników, zwłaszcza pracują­
cych n,a roli!

Memorjał ten, publikacje Puław, 
W ydziału Ekonomiki, Pamiętniki chło­
pów i bogata literatura rolnicza poru­
szyły opinję i zwróciły uwagę na 
klęskę, jaką wlecze za sobą rolnictwa 
polskie.

O statnio spraw ą polityki rolnej za­
jęły się czynniki decydujące a w toku 
licznych konferencyj, w  których brał 
udział p. prezydent Rzeczypospolitej 
prof. Mościcki ustalono

plan akcji zbożow ej 
i omówiono sprawę zaopatrzenia 
miast w żywność, wobec zapow iadają­
cych się miernych urodzajów.

Ze szczegółami planu akcji zbożo­
wej zaznajomił przed kilku dniami 
przedstawicieli Izb Ro’niczych i O rga­
nizacyj Rolniczych p. min. Poniatow­
ski, który w tym celu zwołał osobną 
konferencję.

N a wstępie Poniatowski oświadczył 
że celem polityki rolnej jest dążenie
do zahamowania spadku dochodów  
rolnictwa. Do chwili, rozszerzenia po­
jemności rynku wewnętrznego szcze­
gólnie poważną * rolę w tym zakresie 
odgrywa w yw óz płodów rolnych.

W  roku gospodarczym 1935/36 bę­
dzie

zmieniony system  
popierania wywozu płodów rolnych.
Zmiana ta wywołana została dążeniem

do popierania wywozu przedewszyst- 
kiem tych artykułów, których w ytw a­
rzanie pochłania najw iększą ilość pra­
cy, co jest ważne ze względu na nie- 
wyzyskane wielkie ilości rąk roboczych 
na wsi. Następnym czynnikiem, który 
zmianę tę wywołuje, jest dążenie do 
popierania wywozu zwłaszcza tych 

artykułów, przy których —  kosztem 
mniejszej dopłaty ze Skarbu Państw a 
—  uzyskuje się w iększy wywóz, co u- 
możliwi osiągnięcie większych dla rol­
ników korzyści przy tych samych ob­
ciążeniach Skarbu.

W  stosunku do zbóż  stosowane 
będą jedynie zw roty cła bez innych 
dopłat. Jednak o w o ż  zwroty cła obej­
mować będą nietylko żyto, pszenicę, 
owies i jęczmień, ale także i inne 
płody rolne, jak  grykę i strączkowe. 
To

rozszerzenie system u wzrostu ceł 
na inne artykuły roślinne poza zboża­
mi', pozwoli nam zastępować wywóz 
żyta, niezmiernie utrudniony i połą­
czony z wielkiemi stratam i w wywozie 
innych ziemiopłodów, których zbyt 
jest stosunkowo łatwiejszy.

Państwowe Zakłaay Przem ysłowo- 
Zbożowe pozostaną nadal na rynku, 
jako wielki pośrednik handlowy, lecz 
nie będą prowadzić akcji podtrzymania 
cen na sztucznie wysokim —  w  pew­
nych okresach —  poziomie, co naw et 
przy wielkich kosztach nie zapewniłoby 
powodzenia. Ten stan rzeczy ujawniał 
się w latach ubiegłych, kiedy zakupy 
P. Z. P. Z. musiały bvć w pewnych 
okresach powstrzymywane.

Oprócz rozszerzenia zwrotów ceł 
na inne artykuły roślinne poza żytem, 
pszenicą, jęczmieniem i owsem, prze­
widziane jest również wydatne zwięk­
szenie dopłat do wywozu innych pro­
duktów, jak  przetwory ziemniaczane, 
a przedewszystkiem wszelkich artyku­
łów hodowlanych z masłem  na czele.

Ponadto dostarczony będzie tani 
kapitał celem rozbudowy przetwórczo-

ści (m leczarnie), o raz zwiększenia 
sieci spichrzów miejscowych i innych 
uiządzeń potrzebnych dla ułatwienia 
zbytu płodów rolnych.

Popieranie przetwórstw a i wyższe 
premjowanie wywozu artykułów ho­
dowlanych powinno umożliwić zwięk­
szenia wywozu tych artykuł w, w pły­
wając jednocześnie na ceny w ewnętrz­
ne w kierunku zw yżkow ym . Zwięk­
szenie dochodów ze  sprzedaży arty­
kułów hodowlanych ma stanowić dla 
rolnictwa wyrównanie zmniejszonego 
dopływu gotowizny ze sprzedaży zbóż. 
Liczyć się bowiem należy z tern, iż 

w okresie pożniwnym  ceny zbóż  
będą niskie.

Przez zastosowanie znacznie roz­
budowanych i ułatwionych kredytów, 
przez zwiększenie zbytu artykułów ho­
dowlanych i skarmianie zbóż na paszę 
można będzie zm niejszyć i odpowie­
dnio rozłożyć podaż zbóż  a tern sa ­
mem sprzyjać stopniowemu wzrostowi 
cen.

Oprócz środków, -które zastosuje i 
uruchomi Państwo, konieczne jest u- 
zyskanie pom yś^ych rezultatów, taka 
postawa rolników, k tóraby w  grani­
cach możliwości sprzyjała opóźnieniu 
i racjonalnemu rozłożeniu podaży zbo­
ża.

Przedstawiony przez p. min. Po­
niatowskiego program  zajął się tylko 
odcinkiem zbożowym i to tylko na li­
nii! eksportu. Nie wzięto pod uwagę 
całego szeregu innych zagadnień, zwią 
zanych z piekącemi potrzebam i rolnic­
twa w Polsce.

Nie wolno również pominąć uwagi, 
że eksport polski nie jest zawisły wy­
łącznie tylko od nas i że system ceł, 
kompensat reglamentacyj, protekcjo- 
nizmów, samowystarczalności, któremi 
oszańcowany jest dziś świat cały, mo­
że programowi zbożowemi p. min. 
Poniatowskiego położyć się w poprzek.

Na najbliższą metę eksport zbóż 
polskich, wobec stwierdzenia, że liczyć

się należy z  miernemi urodzajami, 
stoi pod znakiem zapytania.

Kostjnmy kąpielowe
p łe itc se  —  apodnie i blaski plażowe oatatai*

nowości sbsona

Józef NOWAK Lwów
Plac Marjaeki 6
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GIEŁDA LWOWSKA
GIEŁDA Z B 020W 2

Na Giełdzie obroty w pszenicy, życie, sie­
mieniu konopnem, ziemniakach, mące i otrę­
bach. Żyto obniżyło się w cenie, pozatem ce­
ny innych artykułów niezmienione.

Tendencja nadal zniżkowa, usposcobienie 
spokojne.

Inne kursy niezmienione.
GIEŁDA PIENIĘŻNA 

O bloty w dewizie na Paryż.
Dolar około zł. 5.80.

Giełda nabiałowa
Masło deserowe w blokach hurt. 

2.10 zł, detal 2.40 zł, n a s ło  II. sorty 
hurt. 1.90 zł, detal 2.20 zł.

Śm ietana  kwaśna i słodka hurt. 80 
groszy, detal 1 .—  zł.

Taja hurt. 2.70 zł kops, sztuka 5 
groszy.

Mleko litr 16 groszy hurt, 18 gro­
szy detal.

Giełda warszawska
W arszawa 5. VI. 193

3 proc, po*, bodowi ans
4 proc. poż. inwestycyjnar 10**75
4 proc. poż. inwest. seryj. ^
r/ proe. p o i. konwersyjp i 65 ’5“
5 próe. p o i. kolejowa 61 3"
6 proe. poż. dolarowa 80*50
4 proc. por. dolarowa  ̂ *5*75
7  proe. poż. stabilizacyjna 64 25

10 proc. poż. t-nle?owa
WALUTY I DEWIZY

Beljyia Prac* 22*14
fidańsk 100*00 Psryż
Holendja 358*75 Szwatearja 1^2*80
Londyn 26*28 W łochy 3*80
N. Jork *̂30* Berlin 214 20

Giełdy zagraniczne
L e n d y a 5. VI. 1935 

N. Jork k’95* Zurych 15*25
Psryż 74*75* Prs*a 118*25
B e r n  1?;74* Sstockholm  19*39
Amsterdam 7*33* H iszpanja 36*2*'
Bruksela 28’96* W iedeń 26*25
Rzym 59*60* W arszawa 26*37

P a r y  i  5. VI. 1Q35
Londyn 75*25 Praya , 6j ®
Ń. Jork 15’19 Bukareszt 15*15
Bruksela 260’-— Berlin 612
Rzym 125*05 Hiszpanja 207*2ł
Zurych 494*75 Am sterdam  1026

O statnia a o w a ić  sezonu

Bluzki i pulowerki
kordonkowe po 6*80 i 8 *—

Józef NOWAK {#'* M.ri,efei t

KAZIMIERZ ZDUNEK

Walka
(NOWELA),

Schorzenia ludzkiego ciała pochłania, 
ły  zbyt dużą część dnia i myśli profesora, 
by jeszcze go mogły żywo obchodzić 
tw o ry  sam ych  ludzi. B ył tym w szy stk im  
obrazom , wierszom i rzeźbom odrobinę 
niechętny. Ale lubiał to jednak w e r to w a ć  
i znać, by rzeczy poznane krytykować. 
T ak  było dawniej.

Te**az zdarzało  się ale, że w ie c z o r a ­
mi, które pom im o w sz y s tk o  zupełnie i bez  
reszty o d d a w a ł  s iw y  pan nie organ izm o­
wi, stw orzonem u przez naturę, ale sztuce,  
stworzone] przez ten organizm , t. j. w ie -  
c '.orami, gd"  skichał muzyki •—  odryw ał  
się nagle od ś -n d k o w e g o  akordu i w raca ł  
m y ś la m i do łóżka Nr. 57, gdz ie  małem  
ciałem skręcał d z iw aczn y  ból w  najdzi­
w aczn iejszych  miejscach.

T w a r z y  d z iew czy n y  nie pam iętał —  
chyba n ieco w  profilu —  tak, zdaje się 
n aw et  n iebrzydka tw arz  —  nie umiałby  
p ow ied z ieć  n apew no. P am ięta ł natom iast  
dokładnie przeb ieg  i o b ja w y  jej choroby.

Otóż temi samemi w ieczoram i, p o d ­
czas  których profesor z przykrością prze­
ryw ał sobie  koncerty, o ile ty ]ko ból nie­
zbyt d aw ał się w e  znaki —  g ło w a  d z iew ­
czyny, której „en face" nie pam iętał s iw y  
pan, leżała na białe*- pod u szce  i z przy­
krością m yślała  o tern, <jakr to n ieszczę ­
ś l iw y  zb ieg  w y p a d k ó w :  że jej ciało w ła ­
śnie przysparza .tyle trudności temu w ła ­
śnie panu, któremu chcia łaby  nieba przy­
chylić  —  przychylić nieba.

III.
Pewnego dnia pan profesor szedł 

śpiesznie w kierunku kliniki i niejasno 
zdawał sobie sprawę z tego, źc jest w 
złym humorze.

Ranek był pochmurny — może dlate­
go? a może było jakieś zajście w do­
mu? — nawet nie pamiętał, jakie. Zre­
sztą, pan profesor miał przecież też ciało 
z organami, podobnemi do organów 
wszystkich swoich pacjentów i może na 
te jego organy działało nieprzyjemnie 
chmurne niebo, skręt ulic, afisz reklamo­
wy, który trzeba było koniecznie, co ra­
no, omijać w drodze.do kliniki — więc 
może to wszystko działało na złe trawie­
nie, a przez trawienie na humor.

A może odwrotnie? zły humor na złe 
trawienie.

Nie wiemy, jesteśmy przecież laika­
mi, zaś pan profesor nigdy sam siebie nie 
badał. Dość, że tego chmurnego poranka 
chmurnie szedł do kliniki i podsycał w 
sobie niejasny gniew, niejasny co do oso­
by, na którą przeleje się wkrótce,

W takich dniach nie lubiało otoczenie 
siwego pana znajdować się w jego oto­
czeniu. ścierka służącej w takich dniach 
częściej zaglądała w najskrytsze miejsca 
pod łóżkami, siostra oddziałowa po raz 
X-ty sprawdzała', czy szafa z lekarstwa­
mi jest zamknięta na klucz, a młodsi le­
karze palili mnóstwo papierosów.

Zrównoważeni byli tylko chorzy, bo ich 
w każdym razie nie mógł dotyczyć ten 
gniew. Chorego? — to nie.

Siwy pan był już w gabinecie swego 
oddziału i przebierał się w biały chałat. 
Za chwilę otwierał drzwi separatki z łóż­
kiem Nr."57. W, drodze jeszcze do gabi­
netu dowiedział się był przypadkiem, że

dziew czyna, która leży pod Nr. 57 na­
miętnie czyta poes ę i ma zamiar wstąpić 
na wydział filologiczny. To nawiasem.

-W ciągu dwu długich minut humor 
siwego pana nie miał objektu do wyłado­
wał a się, bo wszystko było w absolut­
nym porządku. Ale już w następnej mi­
nucie ciężkie kroki profesora zatrzymały 
się obok wodociągu i jego oczy po- 
zimnlały.

Oto był objekt. Ogromny bukiet bzu, 
któremu za ciasno było w szklance, w je­
dnej, w- dwu, w sześciu, we wszystkich 
szklankach razem, leżał w muszli do my­
cia i przecudownie kwitł w szczodrej ilo­
ści wódy której mu wodociąg dostarczał. 
„Ach, kwiaty, poezja — pomyślał zły hu­
mor profesora — nie, to stanowczo za- 
dużo estetyki, jak na tak utylitarny za­
kład, jakim jest klinika i usta jego wy- 
rzywił ironiczny uśmiech, którym mówił 
te oto siowa, zwracając się do pacjentki.

„Droga pani! Kwiaty to jest r_.cz 
piękna bezsprzecznie, kwiaty są natural­
nie czemś romantycznem poetyckiem, bez 
ten szczególnie..."

(Błagalne oczy małej dziewczyny z 
straszliwą udręką czekały na t >, by wol­
no wypowiadane zdania doszły już w re-' 
szcie do sw.ego środka, osiągnąwszy ma­
lutkie słowo „ale“, by już doznały przesi­
lenia, jak w chorobie — ale siwy pan 
wciąż jeszcze cedził męczące słowa 
pierwszej połowy długiego zdania):

„...bez ten szczególnie piękny jest i 
poetycki, kwitnie tu doprawdy, jak na 
drzewie, ALE (nareszcie!), ale porywa­
ne prądem wody płatki zatykają nam 
rury wodociągowe, a brak wody unie­
możliwia pielęgnację chorych".

Po raz pierwszy zetknął się tutaj nie

umysł profesora z ciałem dziewczyny, 
któremu chciał dopomoc, ale humor pro­
fesora z tern czemś, cośmy cię umówili 
nazywać duszą — i to zetknięcie było 
okrutne.

Nie było tam ani krzty kochania, które 
wolałoby rzeczowe upomnienie, aniżeli 
ironiczną uwagę i nie było żadnej mocy, 
któraby chłód tych oczu złagodziła o jotę.

Zresztą, istota gniewu była przecież 
fałszywie skierowana. Zły humor profe­
sora chciał znaleźć coś, co mu jest facho­
wo obce, ale kwiat jest przecież tworem 
biologicznym i w każdym razie bardziej 
zbliżonym do objektów badań lekarza, 
aniżeli humanisty. Przecież dziewczynę 
nie obchodzą kwiaty, na miłość boską, 
lecz tylko opisy kwiatów, opisy, panie 
profesorze!! — przecież pan odróżnia 
te rzeczy i musi pan przyznać, że skoja­
rzenie „kwiaty, poezja", niezupełnie może 
być słusznem.

Powyższych mądrych myśli nie pomy­
ślał sobie nikt: ani pan profesdr, ani pa­
cjentka, ani nikt z obecnych.

Mała dziewczyna, dotknięta topem si­
wego pana, nie wypowiedziała ani jedne­
go słowa w odpowiedzi na długie zda­
nie, przepołowione słówkiem „ale", się­
gnęła tylko po kwiaty, ujęła je obydwie* 
ma rękoma, wyrzuciła przez otwarte 
okno, spokojnym, opanowanym ruchem 
i schowała ręce kołdrę.

Nazajutrz ból me odezwał się. Czeka­
no kilka dni. Badania i analizy nie wyka­
zywały żadnych śladów choroby. Djablik 
ustąpił.

Ręka pielęgniarki zmazała mokrą 
gąbką napis na tablicy rozpoznawczej 
i separatka Nr. 57 zmieniła p aran ia , i 1 

.(KONIEC),
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M oskwa, 4 Czerwca, 
wizycie francuskiego ministra 

praw zagranicznych w  Moskwie uja- 
j niać się zaczęła w prasie sowieckiej 
, w sowieckich kołach politycznych 
°rzystna w stosunku do Polski zmia- 
a nastrojów. Odnosiło się wrażenie, 
e Laval, który podczas pobytu w  W ar 
2a\vie uspokoił polskie koła politycz- 
e> iż realizacja klauzul traktatu fran- 

t Û °  -  sowieckiego nie może grozić 
a* polskiej integralności i sarmodziel- 

n°^ch jakoteż wartości i sile sojuszu 
P°lsko - francuskiego, również zdołał 
P o k o n a ć  sfery sowieckie, iż Polska 

,e ma zamiaru wszczynania, jakich- 
°l'viek aw antur na wschodzie.

Wyjaśnienia Lavala zrob?ły swoje, 
L,.Czem świadczył artykuł głośnego pu- 
, !̂ st) sowieckiego Karola Radka, 

jory w  oficjalnych „Izw iestjach” de- 
. an>wał w imieniu Związku sowiec- 
"leSo ,,iż  Rosja nigdy nie targnie ' się 

113 Polskie granice. ~
:. W yrazem polepszających się masfcro 

była mowa kondolencyjna z po- 
}°du śmierci Józefa Piłsudskiego wy­

koszona na Radzie Ligi Narodów 
Pfzez Litwinowa. W  mowie tej był.w aż 
1 moment polityczny: oto Litwinow
odkreślając, że Polska pod k ie n n -  
Iem m arszałka Piłsudskiego zaw arła 

wiązkiem sowieckim pakt o  niea- 
k".esji, nazwał ten akt jednym z. ka- 

^n i węgielnych pokoju i bezpieczeń- 
' wa. • i
n Tę definicję pochwyciła półoticjai- 
a >,G azeta Polska” i w yraziła z niej 

zadowolenie. Z kolei głos „G a- 
Polskiej” został przytoczony przez 

J 9®? sowiecką. W szystko tedy szło ku 
^Pogodzeniu.

Aż

r(O d  w łasnego korespondenta)’

na, zawrzało. W praw dzie „G azeta 
Polska” odcięła się od opinji „Czasu”, 
co przyczyniło się do pewnego odprę­
żenia. Niemniej jednak do odprężenia 
całkowitego daleko. Pism a sowieckie 
zamieszczają wspólne karykatury ks. 
Radziwiłła i Rosenberga. Ks. Radziwiłł 
jest mianowicie wyobrażony jako cho­
rąży pochodu Rosenberga skierowanego 
na zdobycie W schodu.

Może drażliwiość prasy sowieckiej 
jest nieco przesadna, ale tern niemniej 
trudno pojąć, do czego może służyć ar­
tykuł w  rodzaju zamieszczonego w

„Cziasie” . Jeśli p rasa sowiecka prow a­
dzi agitację głównie przeciw Niemcom 
jeśli w tym kierunku w ytwarza wrogie 
nastroje, to czyż w interesie polskim, 
jest dokonywanie zmiany w tym stanie 
rzeczy i ostrze nastrojów  rosyjskich 
kierować przeciw Polsce?

Gdy po Rosji sowieckiej rozlewała 
się przez szereg lat fala nastrojów  an­
typolskich, to czyż Niemcy szły nam z 
pomocą i odw racały tę falę ku sobie? 
Skądże więc ta cheć przysłużenia się 
Niemr.nm? L. G.

^  naraz wybuchła burza. Spowo-

!fc?:ojmł ją  głośny już dziś zagranicą a r 
0> ł  w  „Czasie” dawniej krakowskim

j N e  warszawskim, o  polskiej poli- 
b ; 6 zagranicznej. Autor artykułu ks. 
^ d z iw iłł rozwija w  nim pogląd, źe 
f>raz po śmierci m arszałka Piłsudskie- 

społeczeństwo będzie miało wpływ 
na. kierunek polskiej polityki zagranłcz 
Sh!’ trze^ a więc opinję tego społeczeń- 
n . a tak urobić, żeby lin ja  polityczna, 
211,nistra spraw  zagranicznych nie do- 
^ a^a zachwiania. Następnie ks. R a- 
^  z taką pewnością siebie w yja- 
j^ la i komentuje tę linię, że każdy 
^  . 'z)rtał odnośny artykuł, mógł mieć 
]ę ^ .en]'e, iż ks. Radziwiłł jest jak  naj- 

ei autorytatyw nie poinformowany.
Z ientarze były rewelacyjne, Pakt 

głe 1  niemiecki z 26 stycznia ubie-
jaJ s °  roku został przedstaw iony nie

0 instrum epf' dyplomatyczny, m ają- 
sPowodować uspokojenie na grani- 

ęję, P°Isko -  niemieckiej, ale jako śro- 
rj  >»od;korkowania“ Niemiec, które 

Paktowi jakoby uzyskują sw o- 
vvrj }  ruchów gdzieindziej, a  miano- 
pp. ,e przeciw Rosji sowieckiej. Co wię 
U ’ ks. Radziwiłł przestrzega Polskę 
^rzed korkowaniem” Niemiec, tzn. 
tr, j  , czynieniem .im jakichkolwiek

w  podbijaniu Rosji.
^  Prasie sowieckiej, rzecz natural-

SUKIENKI od zł. 1*75, UBRANKA ZABAWOWE od zł. 1*95, 
UBRANKA LETNIE od zł. 3-65, FARTUSZKI od zł. 1*30, PYJAMY 
od zł. 5-25, KOSZULKI SPORTOWE CHŁOPIĘCE od zł. 1*80, 
KOSZULKI DZIENNE od zł, 115, KOSZULKI NOCNE od zł. 1-90

BERTA STARK
h o t u l  g e o r g e ’a
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Przestępstwa w Polsce
Najwięcej przestępstw o charakterze ekonomicznym

W  ostatnim numerze „Archiwum 
kryminologicznego” ukazał się intere­
sujący artykuł dr. Dodzjnowicza, o- 

m awiajacy przestępczość w Polsce w 
latach 1924— 1933.

Z załączonych do artykułu tablic 
kryminalnej statystyki policyjnej wyni­
ka, że przestępczość w Polsce zw:ęk- 
szyla się od r. 1924 do 1933 o trzy 
czwarte —  o 76,8 p.oc., przyczem w 
województwach centralnych i wschod­
nich przestępczość zwiększyła się dwu­
krotnie (99,5 proc.), na Górnym Śląs­
ku i wojew. zachodnich powiększyła 
się o 94,4 proc., oraz w woi. południo 
wych i na Śląsku Cieszyskim zwiększy 
lat się stosunkowo w  najmniejszym 
stopniu, gdyż o 38,6 proc.

W  roku 1934 ogólna cyfra prze­
stępstw w Polsce powiększyła się jesz 
cze o cztery piąte, tak że na przestrze 
ni ostatnich dziesięciu lat przestępczość 
wzrosła o 80 procent.

Jeśli chodzi o poszczególne woje­
wództwa, to największą cyfrą zabójstw 
na terenie województw centralnych i 
wschodrich zanotowano w roku 1933. 
Natom iast na Górnym Śląsku i w  woj 
zachodnich, oraz w  województwach 
południowych i na Śląsku Cieszyń­
skim najw yższa liczba przypada na 
rok 1930. Ciekawe jest przytem, źe na 
przestrzeni branych pod uwagę dziesię­
ciu lat, najm niejszy w zrost cyfry za­
bójstw wykazują w ojew ództwa połud­
niowe i Śląsk Cieszyński.

N ajw iększą pozycję w  polskiej prze 
stępczości stanowi kradzież.

Cyfra kradzieży równa prawie 
trzem  czwartym ogólnej liczby prze­
stępstw i ma tendencję do wzrostu. 
I jeśli w .roku 1924 na dziesięć 4 prze-

rogram Zjazdu im. Krasickiego

• w  piątek 7 bm., o godz. 20.30 
się w  górnych salach Ho-

Ln. . sobotę, 8 bm., rozpoczyna we 
^ n a  1G obrady Zjazd Naukowy im. 
? igzCje£ 0 Krasickiego. W  przeddzień

o d b ę d ę
% n ^ cr^ e 'a Zebranie zapoznawcze  
10 D v Zjazdu. W  sobotę, o  godz. 
2  ;Q f i z e d P°ł u dnie m, nastąpi otwarcie 
2imfe 11 w Auli Uniwersytetu Jana Ka­
n i ^  rza‘ Zjazd otw orzy przemówie- 
Ąn(j r ^ fezes Komitetu organizacyjnego, 
npUrneG Lubomirski, kurator Ossoli- 
Pre2vV Poczem będzie dokonany wybór 
dju , honorowego, oraz prezy- 
Witain âzdu- Po przemówieniach po- 
Si w yhład o  Krasickim wygło-

• dr- Juljusz Kleiner‘2 
■ sobotę, o godz. 12  w południe,

odbędzie się w  Ossolineum otwarcie 
w ystaw y  pt. „Pam iątki po Ignacym 
Krasickim na tle epoki” . Po południu 
o godz. 16, rozpoczną się obrady ple­
narne, a  następnie ukonstytuują się 
poszczególne sekcje Zjazdu.

W  niedzielę, 9 bm., po obradach 
przedpołudniowych, nastąpi o  godz. 
12 odsłonięcie tablicy ku  czci Romana 
Piłata, znakomitego uczonego i peda­
goga. Tablica została! wm urowana w 

krużganku Uniwersytetu J, K., obok 
Rektoratu. W niedzielę po południu, 
oraz w  poniedziałek rano będą obrado­
wały sekcje. W  poniedziałek po po­
łudniu, o  godz. 16, odbędzie się ostat­
nie ptOBicdzenie - plenarne i; zamkniecie 
Z jazdu,

stępów  przypadało 6 kradzieży, to w 
roku 1933 liczba kradzieży równa się 
7. —  Kradzieże więc, a obok tego o- 
szusfwo, przywłaszczenie i sprzenie­
wierzenie —  według danych statys­
tycznych —  obejmują przeszło 80 
procent ogólnej cyfry popełnianych 
przestępstw.

Należy jednak zaznaczyć, że pro­
cent ten w roku 1934 zmniejszył się 
nieco. W  każdym razip jednak —  jak 
podkreśla aufor  artykułu —  na 10 prze 
stępstw  popełnianych w Polsce w r. 
1933, przypada 8 przestępstw  o cha­
rakterze wybitnie ekonomicznym.

W  grupie zabójstw daje się zaob­

serwować wzrost o przeszło 32 proc. 
W  roku ubiegłym zanotowano najwyż­
szą I.czbę zabójstw, a mianowicie 1892 
Jest to cyfra w stosunku do cyfr z ro 
ku 1924 wyższa o  blisko 60 proc.

Fałszerstw  pieniężnych popełniono 
najwięcej w roku 1933. Dr. Radzino- 
wicz uważa ten w zrost za zupełnie nie 
współmierny, a przyczynę tego —  w 
pewnym stopniu widzi w  zmianie me­
tody ścigania fałszerzy, w  związku z 
okólnikiem min. skarbu i min. spraw 
wewnętrznych, na zasadzie art7~12 kon 
wencji genewskiej w  sprawie między­
narodowego ścigania fałszerstw  pie­
niędzy. Z tego tytułu najwięcej prze­
stępstw  przypada w  r. 1923. W  roku 
1927 i w  1933 następuje natomiast 
silny w zrost fałszerstw . W  roku ubie­
głym popełniono 5142 przestępstw  tego 
rodzaju.

Oddzielna rubryka przestępstw , to  
fałszerstwo dokumentów. Jest *to prze­
stępstwo, którego cyfra również nale­
ży do w zrastających.

Grupa przestępstw  klasyfikowanych 
jako „rozbój” , wykazuje według da­
nych pobcyjnej statystyki krym urolo­
gicznej zmniejszenie sie cyfry tego ro­
dzaju przestępstw w Polsce. Od roku 
1924 do 1933 rozbój zmniejszył się 
przeszło 27 proc , przyczem w naj­
większym stopn;u spadek ten zazna­
cza się na terenie woj. centralnych i 
wschodnich. Ponadto nałeży zwrócić 
uwagę na fakt, że w roku 1933 wypa­
dało w Polsce —  jak zaznacza dr. 
Radzinowicz —  na jeden milion mie­
szkańców ludności 48 zabójstw  i 48 
rozbojów.

Katolicki kongres lekarski
Z inicjatywy belgijskiego związku ka- \ Kongres rozpoczął się Mszą św. w ka. 

tolrćkicn lekarzy św. Łukasza odbył się } tedrze św. Guduti, poczem na pierwszem 
w Brukseli pod protektoratem ’ ardynała 
van Roey i nuncjusza apostolskiego w 
Belgii międzynarodowy kongres lekarzy 
katolickich. Reprezentowane były niemal 
wszystkie kraje europeiskie, przede, 
wszystkiem te, które posiadają katolickie 
związki lekarskie.

tem atem  zasadniczym kongresu było: 
zadanie lekarzy i zrzeszeń lekarskich ka­
tolickich przy odbudowie społeczeństwa 
w myśl zasad katolickich.

zebraniu publicznem, przewodniczący 
kongresu dr. Wibo z Brukseli wygłosił 
referat o apostolstwie katolickiego le­
karza.

Inne referaty wygłosili o. GemelH, 
rektor uniwersytetu katolickiego w Me­
diolanie, dr. Veeger, wjceprzewodniczący 
związku lekarzy katolickich w Holandji 
i inni. Na kongresie omawiano również 
sprawę pomocy lekarskiej dla misyj i wy* 
kształcenia medycznego J.a misjonarzy.

Pomarańczowy front importowy
W  związku z program em  rządo­

wym, jaki przedłożony został sferom 
rolniczym na ostatniej konferencji 
przez p. m inistra Poniatowskiego na­
suwa się konieczność zwrócenia uwagi 
na pewne zjawiska imipoitowe, które 
zauważyliśmy w kwietniowym zeszy­
cie Główn. Urzędu Statyst. „Handel 
Zagraniczny R. P .“ (r. 1935).

Między inne mi razi olbrzymi im­
port pomarańcz, który w  stosunku do 
roku poprzedniego, w okresie ód stycz. 
nia do kwietnia włącznie, jest wprost 
wprost olbrzymi. Gdy bowiem w roku 
1934 "(styczeń —  kwiecień)' sprowadzi 
liśmy do Polski 23.767 q. pomarańcz 
i m andarynek za sumę 1,519.000 zł, 
to w  tym samym okresie br. zalano 
Polskę 243.867 q. za sumę 10,504.000 
zł. Apetyt nasz przeto pomarańczowy 
wzmógł się o 8,985.000 zł, apetyt nie 
odpowiadający naszej kryzysowej kie­
szeni.

Cytryn  sprowadziliśmy w  wymie­
nionym okresie br. 60.038 q. za cenę 
J  ,739.000 zh wobec 49.08T .a. za  cena

1,271.000 zł w  roku z., czyli, źe spo­
żyliśmy tego tow aru za 728.000 złotych 
więcej.

Winogron  sprowadziliśmy 425 q. 
wobec 290 q. w r. z., owoców, jagód  
27.694 q. wobec 17.932 q. w r. z., 
śliwek suszowych  31.336 q. wobec 
26.616 q. w  r. z., rodzynek  10.448 ci. 
wobec 9.575 q. 1 w  r. z., orzechów  
włoskich 3.086 q. wobec 2905 q. w 
r. z., kapusty 1200 q. wobec 405 q. w  
r. z., pieprzu  5.313 q. wobec 3.675 
q. w  r. z., kawioru 185 q. wobec 35 q. 
w f. z .; koniaku 235 q. wobec 77 q. w 
r. z., likierów  111 q. wobec 43 q. w  r, 
z., win gronowych  8.265 q. wobec 
7.058 *q. w  r. z., itd.

Nie mamy w  wielu okolicach' chle- 
ba, stoimy wobec miernych zbiorów 
zbożowych, a natom iast wzm aga się 
u nas apetyt pomarańczowo -  kawio­
rowy. Czyby jednak tego apetytu nie 
należało nieco UKrócić?
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Czwartek 1
Norberta

Piątek  Re berta Op.l

Xronimllwow0lai

Cc z  e  i c o  k u p l ę ?
Parasole, parasolki

Parasole ogrodowe i  mierniczo, naprawy, po* 
trycia, poleca jedyna katolicka firm a PARA* 
MIN Marja Bemowa, Lwów, Wałowa 9. 562

Złoto, srebro, zegarki
poleca tan i*

WL. B USZEK, LWÓW, AKADEMICKA & 
Naprawa zegarków i  b iżuterii <-* teL 818*48

P o p i e r s i a
« a z  pomniki I Marszałka Józefa P'łsudbkiego 
wykonuje =nana W ytwórnia figur kościelnych

FRANCISZEK MAX i Syn
Lwów, Łyczaków —  Wązka .3, 906

ORYGINALNE PROSkAi'
. mG»£Na-MERVOMłl - , h ; w  n - i i s s .

N / E R  K O G U T E K  T /
/ a i  t o o w A N i r

BÓLf GŁOWYiZfBOW MIGREHA.NEWRAlGJA GRYPA 
i PRZEZIĘBIENIA BClE STAWOWE KOSTNE, APTRETYCZNE iT p

REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH
TEATR WIELKI

Czwartek, 6 . 6 . g. 7.30 Wieczór Hanki Or­
donówny i Igo Syma.

Piątek, 7. 0. g. 7.30 „Studentka**.
Sobota, 8, 6. g, 7.30 „Studentka",

PRZERABIA
I pokrywa najtaniej KOŁDRY I MATE* 
RAC£  W. Iżycki, Lwów, £ •»  walka, 14 

teL, 6*00 ;

TEATR ROZMAITOŚCI
Czwartek, C. * g. 7.30 .Teatr ukraiński. 
Piątek, 7. 6 . g. 7.30 „Szwedzka Zapałka". 
Sobota, S. 6 . g. 7.30 „Szwedzka Zapałka".

LO D O W N IE P O K O JO W E
MASZYNKI d e  LODÓW 915

naczynia szklane do gotowania, ogniotrwałe 
„JENA"

H O «l A N LWóW,
KALCZYŃSKI HALICKA 21

99 NOWY S K L E P "
IPflDflŁEWSBIEBO $ '» ■ ■ «
poleca duży wybór najnowszych torebek, oraz 
parasolek  tlanjskich. — Ceny niskie. ' ?73

REPERTUAR KINOTEATRÓW
APOLLO: „Nie chcę wiedzieć kim jesteś**. 
ATLANTIC; Jak w siódmem niebie.
CASINO: Uwielbiana" z Normą Shearer.
COLOSSEUM: Walka o prawdę oraz rewja. 
CHIMERA: „D zierczę z  obłoków4*,
GRAŻYNA: „A. B. C. Miłości".
KOPERNIK: „Katiuaza" oraz tygodnik. 
MARYSIEŃKA: „Żyd Siiss**.
MUZA: „Wonder Bar".
MIRAŻ: Skandr.le rzymskie  oraz Edi Kantor. 
PAŁACE: V lasts Burian — Kapitan Korkoran
PAN: „Moskiewskie noce".
PAX: „Golgota", ul. Franciszkańska l a .
RAJ: „Julika" operetka  z G. Frohlich i G. 'Al- 

par.
STYLOWY: „Imperatorowa" oraz rewja. 
SŁONKO: „Weronika" Franciszka Gaał.
ŚW iT: „Jej Wysokość cału je"  z Gaynor I Ga- 

ratem oraz „Hopla" z Clarą  Bow.
WANDA: Pożar nad Wołgą oraz Królowa cy- 

ganerji.

SKŁAD PERFUM I AOSMETYKOW

BOGDANA B O H O S I E WI C Z A
ul. Legjonów 3 podaje niniejszem  ao wiado­
mości, i i  w dniach od 1 do 15 czerwca b. r. 
w godzinach od 10—8 -ciej w południe odbywać 
się będą bezpłatno pokazy i porady w zakre­
sie  indywidualnej pielęgnacji cery, oraz do­
bór kosmetyków do wieczornego i dziennego 
maquillange*u. Kosmetyczka!, która udzielać 
będzie porad, przyjechała z W arszawy z ra­

mienia firm y „DEVA“. , 580

S T S fC T W  JUD STADNIK
Lwów, Gródecka 2 B (DOID katOll(ki)

KOMUNIKATY TEATRÓW MIEJSKICH
JEDYNY WYSTĘP HANKI ORDONÓWNY

i IGO SYMA. Wszystkie  rozrywki, uciechy i 
a trakcje  artys tyczne znika ją  poprostu wobec 
dzisiejszego występu w Teatrze  Wielkim o go­
dzinie 20.15 wieczorem Hanki Ordonówny i Igo

Uroczystości 15-lecia . Małopolskich 
Oddziałów Armji Ochotniczej i bitwy pod 
Zadwórzem odbędą się w dniach 17 i 18 
sierpnia b. r. iW, pierwszyym dniu ucze­
stnicy zjazdu lwowskiego oddadzą hołd 
pamięci poległych Obrońców Lwowa na 
cmentarzu, poczem nastąpi zwiedzanie 
miasta.

Drugiego dnia odbędzie się pielgrzym­
ka do Zadwórza, celem uczczenia boha. 
terów poległych na polach Zadwórżań-

skich dnia 17. sierpnia 1920 r. Z Zadwó­
rza nastąpi gremjalny wyjazd ido Krako­
wa dla oddania hołdu prochom Wodza 
Narodu Józefa Piłsudskiego. Na czele tej 
pielgrzymki stanie delegacja, która za­
wiezie urnę z ziemią z kurhan*4 zadwó- 
rzańskiego na kopiec Józefa Piłsudskiego 
na Sowińcu. I •- |

Komitet organizacyjn /  uroczystości 
zjazdowych urzęduje we Lwowie ul. Or­
miańska 2, III. p., w godz. 18—21.

Zdarzenia i wypadki
(a) WOŹNY MIEJSKI DEPOZYT UTOPIŁ 

W SZYNKU. Znalezione w mieszkaniu samo­
bójcy 'Jana W altera, urzędnika kolejowego, 
wartościowe przedmioty wraz z  gotówką 250 zł. 
zabrał Leon Ślimakowski, woźny m iejski VI. 
dzielnicy, aby złożyć je w  depozycie. W m yśl 
wydanego zarządzenia woźny przedmioty te  
miał przechować u siebie do następnego dnia, 
poczem dopiero złożyć je  w depozycie. Tym­
czasem lekkom yślny woźny poszedł wieczorem  
do szynku i tam całą gotówkę utopił. Gdy nie­
bawem sprawa wydała się, woźny został aresz­
towany pod zarzutem sprzeniewierzenia. Żona 
jego złożyła już znaczną część brakującej kwo­
ty, resztę zobowiązała się  zwrócić w  najbliż­
szym czasie. Dochodzenia trwają -.7 dalszym  
ciągu. 1

(a) WŁAMANIE MIESZKANIOWE. Do mie­
szkania Józefa P inslera przy ul. Alembeków 8 , 
włamali się wczorajszej nocy złodzieje i skra­
dli na jego szkodę garderobę, zegarek, oraz 
książeczkę oszczędnościową, opiewającą na 900 
zł. Niewielką szkodę poniosła narzeczona Pin­
slera, Nelą Nerner, na której szkodę skrądzio- 
na książeczka wykazywała na iwem  koncie 7 
złotych.

(a) REWOLWEROWY KUPIEC SIEDZI. Do­
chodzenia w sprawie Arnolda Fischera, który 
starał się —  jak donieśliśm y —  udaremnić 
kontrolę funkcjonariuszy skarbowych w swym  
m agazynie w in  przez oddanie dwu strzałów

* rewolweru, toczyły się  w  dniu wczorajszym  
do południa. W ich wyniku rewolwerowy ku- 
pieo z ul. Krakowskiej siedzi w  dalszym ciągu  
w  aresztach policyjnych. Mają do niego pre­
tensje i władze policyjne, wobec których F i­
scher miał się tłumaczyć, że cha strzały bez 
jego woli padły zupełnie przypadkowo, ehociai 
funkcjonariusze skarbowi są przekonani, i i  
kupisc pragnął w ten sposób udaremnić kon­
trolę. Mają do niego również pretensje i wła­
dze skarbowe, w  magazynie bowiem —  jak  
mówią — m iały być „podwójne beczki" ! woda 
w dużej ilości. Zresztą dochodzenia niebawem  
sprawę wyjaśnią.

(a) TAJEMNICA PRZEDZIAŁU KOLEJO- 
WEGO. Stan zdrowia st. asesora kolejowego  
z Bydgoszczy, Jezionowskiego, który ciężko po­
bity został w pociągu przez nieznanego spraw­
cę, uległ w dniu wczorajszym niejakiej popra­
wie. Chory w stał już z łóżka, nastawienie jed­
nak psychiczne jego jest tego rodzaju, że po­
licja dotąd nie mogła go przesłuchać. Docho­
dzenia policyjne prowadzone są w kilku kie­
runkach, jednak nie zdołały wejść na jakiś 
grunt realny.

(a) ARESZTOWANIE ULICZNEGO OSZU­
STA. Policja aresztowała wczoraj w  parku 
Kościuszki Włodzimierza Opryska (ul. Kordec­
kiego 14), który obgrywał przechodniów w ha­
zardową grę „w trzy karty44.

Brutalna bójka chłopców 
na dworcu w NawarJI

(a.)’. Wieczorem w dniu wczorajszym 
pomiędzy kilku chłopcami, którzy przeby­
wali na dworcu kolejowym w NawarjJ, 
wywiązała się na tle nieznanem sprzecz­
ka, która przeszła szybko w zaciętą bój­
kę. Jeden  z chłopców, Jan  Kramarzewski 
kopnął w brzuch 13-letniego Jana Chmie­
lowskiego, którego w bardzo groźnym 
stanie przywiezi-ono do tutejszego szpita­
la powszechnego. ,

10-letni syn 
odciął wiszące zwłoki matki

(a.)'. W Czyżykowie koło Gajów, w
powiecie lwowskim, targnęła się wczoraj 

wieczorem na życie tamtejsza włościan-

ka, Ołena Sułkows*a, wdowa, licząca 44 
lat. Sułkowska od dłuższego czasu cier­
piała na rozstrój nerwowy i niejednokrot­
nie zdradzała się ze swemi planami sa- 
mobójczemi. Wieczorem udała się do sto­
doły i tam powiesiła się na powrozie, 
uwiązanym u belki. Pierwszym, który za- 
iważył^ dłuższą nieobecność matki, był 
10-letni jej syn Michał, który natknąwszy 
się w stodole na jej zwłoki, odciął czem- 
nrędzej powróz i zaalarmował sąsiadów, 
^omoc wszelka była już jednak spó­
źnioną.

T A B L I C E

WYKONUJE  
SZYBKO  

. i TANIO

L .T Y R O W I C Z
Z A K Ł A D Y  KAMIENIARSKIE 

Lwów, PIEKARSKA 95
teł. 225-03. 1380

Syma, ulubieńców lwowskiej publiczności. —  
B ilety  do nabycia w  K asie Biura Fot-Abo-Raa, 
plac Marjacki 9, tel, 2656 i w K asie Teatrów  
Miejskich.

Jutro „Studentka", gościnny występ Ireny 
Eichlerówny. 1

TEATR ROZMAITOŚCI. Dzisiaj we czwar­
tek 6  bm. o g. 19.C * wiedeńska komedja L. 
Hirschfelda „Szwedzka Zapałka". Główne role 
kreują pp. Bonacka, Bohdańska, Jakubińska, 
Kruszelnicka, oraz pp. Strachocki i Szpigano- 
wicz. i 1 ! ’ •

Jutro „Szwedzi -  Zapałka".
SENSACYJNE WZNOWIENIE. W niedziele, 

dnia 9 czerwca 1985, o godz. 3,30 popoł. po ce­
nach ̂ najn iższych  *Fr&ulein Doktor4* Jerzego  
Tepy z Ireną Eichlerówną, bawiącą obecnie na 
gośeinnych występach w e Lwowie, w roli ty­
tułowej. N iewątpliwie wystaw ienie tak popu­
larnej wśród miłośników teatru sztuki będzie 
przyjęte z zadowoleniem przez publiczność 
lwowską.

„ZEMSTA4* PO CENACH NAJNIŻSZYCH. 
Chcąo uprzystępnić wszystkim  bez wyjątku zo­
baczenie arcydzieła Aleksandra Fredry w no­
wej inscenizacji w  niedzielę dnia 9 czerwca, 
o godz. 7.80, Dyrekcja Teatrćw wystawia  
„Zemstę** w realizacji K onstantego Tatarkie­
wicza w obsadzie premierowej, cenach najr 
niższych mimo niedzieli, ■

Ścigany włamywacz —  u?ety 
przez przechodnia

(a .) Nieznany osobnik włamał się 
wczoraj późnym wieczorem do wystawy 
sklepu konfekcyjnego Emanuela Leinwan- 
da przy ul. Krakowskiej, 1. 26. Pomocni­
cy sklepowi zauważyli włamywacza, a 
ująwszy go doprowadzili do sklepu, gdzie 
mu odebrali cztery pary skradzionych 
spodni, poczem oddali go w ręce poste­
runkowego. Eskortowany do komisariatu 
włamywacz tuż przed gmachem Komendy 
uderzył posterunkowego dwukrotnie, po­
czem rzucił się do ucieczki. Ul. Brajerow- 
ską, Podleskiego 1 pl. Smolki 

umyka! włamywacz, ścigany przez 
nosterunkowego, który oddał strzał 

ostrzegawczy w  powietrze, 
złodziej jednak uchodził dalej i wpadł do 
pasażu kinoteatru „Marysieńka*1, gdzie 
w bramie jeden z przechodniów podsta­
wił mu nogę, a gdy włamywacz upadł, 
dostał się ponownie w ręce posterunko­
wego. W kom!sarjacie V. odmówił wszel­
kich zeznań, przyczem awanturował się 
w niebywały sposób.

Dochodzenia stwierdziły, że przytrzy­
manym został 

Piotr Sowiński, pomocnik stolar­
ski, bezrobotny, bez miejsca za­

mieszkania.

Pożar pod Lwowem
Ya.) W dniu wczorajszym o południo­

wej porze wybuch! pożar w Zaszkowto
pod Lwowem. Ogień powstał w zagrO" 
dzie Michała Drozdy i w krótkim czasie 
zniszczył całe jego gospodarstwo. Ponie­
waż zachodzi podejrzenie, iż pożar pO0 
wstał skutkiem podpalenia, tamtejszy po­
sterunek policyjny podjął energiczne do­
chodzenia.

TEATR ROZMAITOŚCI:

„Szwedzka zapałka” 
komedja L. Hirschtelda

W torkow y spektakl nie należał t  
pewnością do najlepszych w  tegorocz­
nym repertuarze „Rozmaitości**. Bez­
pretensjonalna lekka komedja wiedeń­
ska przeszła bez silniejszgo wrażeń 
W iną to zarówno samej sztuki, niemoż 
liwie rozwlekłej, pozbawionej żywego 
nerwu, jak  i jej reprezentacji.

Do reżyserji p. Niewiarowicza  marri 
pretensję, że zbyt oględnie obszedł się 
ze sztuką, która dom aga się znacznych 
sKrótów i żywszego tempa. Nie mog4 
się też pogodzić z obsadą ról. Zwłasz­
cza krzywda się s tała  p. Strachóckie* 
mu, którego duży talent dramatyczny 
—  przy całym wysiłku I najlepszych 
chęciach —  nie da się absolutnie na­
giąć do kreacyj w guście Alberta Wefl- 
dla, podtatusiałego pisarza i niefortun­
nego am anta.

Nie zadowolniała i p. Jakubińskti 
zanadto sucha i sztywna. Rola despO" 
tycznej gospodyni zamało m iała zab*f 
wieuia farsow ego, jedynie w  danynł 
wypadku w skazanego.

W e właściwy ton utrafiła odrazu p* 
Bohdańska , milutką, pełną wdzięk* 
„szw edzką zapałką** była p. Bonacka

P. Szpiganow icz  nie miał większego 
pola do popisu; rolę swą opracować 
staranie. (k r .)

Rozwój L. O. K P. 
w powiecie leskim

Onegdaj odbył się w  Lesku 
przewodnictwem  P rezesa Zarządu Oh 
wodu L. O. P. P . starosty  D ra G ąsio 
raw skiego powiatowy kurs organizącj 
no -  propagandow y L'. O. P . P.

W  kursie wzięło udział 35 •ućzest4' 
mików, a  to działaczy L'. O. P. P. i 
piekunów Kół szkolnych L'. O. P. P' 
pow iatu leskiego.

N ależy podkreślić, że w  kursf?
brali udział działacze L. O. P. P.. *
bardzo odległych miejscowości pow iąż

Z  ram ienia Lwowskiego O k r :^  
Wojewódziknego wzięli udział w  kurs# 
dyrektor mjr. T iger i zast. dyrektor* 
Wiflmamn, którzy wygłosili referaty  fl*1 
tem aty: zasady organizacyjne, pro gran1 
działalności, kierunki prac i met?d),
propagandy L. O. P. P .

Po  referatach rozwinęła się bardzC 
ożyw iona dyskusja. P rzed zakończe­
niem kursu mjr. W ohl, reprezentant 
Koła Miejscowego L. O. P. P. w IV 
strzykach Dolnych wyraził imieniem sju 
chaczy podziękowanie za urządzeni1
kursu.

Zielone święta w górach
W związku z organizowanym prsez Dyrek^p 

Kolejową v e  Lwowie pociągiem popularny* 
Worochty na okres Zielonych św iąt — Pols^1* 
Towarzystwo Tatrzańskie — Oddział we L * 9' 
wie organizuje dla uczestników tego pociątf* 
szereg wycieczek, a mianowicie!

1) Dwudniowa wycieczka w Czarnohorę 
dojazd z  W orochty kolejką leśną do ForCS*' 
czenlri — nocleg w schronisku na Zsroślaku*

2) 1 dzień — wycieczka autobusami do S* 
biego, 2  dzień — wycieczka na okolic*11* 
szczyty.

3) Wycieczki na Kostrycz i Worochteński-
Dla wprawnych przewidziana wycieczka ***

Pop Iwans.
W szelkich informacyj udziela, oraz przd' 

muje zgłoszenia na wycieczki Polskie T-wo 
trzańskie, ul. Akademicka 28. B ilety  do poci*' 
gu popularnego do nabycia w Orbisie, Wago11*' 
Lits i Polakiem T-wie Tatrzańskiem.

Z życia mieszczan lwowskich
Przed paru dniami odbyło się do­

roczne W alne Zgrom adzenie c z ło n k i  
M ieszczańskiego Tow arzystw a S trzel^  
kiego.

Obradom przewodniczył Prezes J3,(1 
Sudhoff. który zagajając Zgrom adź6'  
nie w dłuższem przemówieniu cdda*



aa « ib c ,ervn a >tf. 9
cześć śp. Zmarłemu M arszałkowi Pol- 

Józefowi Piłsudskiemu.
Bo przemówieniu na znak żałoby 

U stąp iła  2-minutowa cisza.
W  porządku dziennym rozpatrzono 

1 ^mknięcie kasowe za rok 1934 i u- 
, valono absolutorium Zarządow i To­
warzystwa.

Następnie uchwalono i rozpatrzono 
' leIe innych spraw  porządku dzienne- 
’§°- Ze względu na żałobę narodow ą 
jfjjw alono nie odbywać w bieżącym 
oku intronizacji nowego Króla Kur­

kowego.

^wacyc dla p. Prezydenta Estonji 
podczas przejazdu przez Stryj

p Powracający z Truskawca do Estonji 
rezydent Republiki estońskiej Paets, 

Przejeżdżał wczoraj przez Stryj. Na dwor- 
J-Ji kolejowym urządzono P. Prezydento- 
Z*1 serdeczną owację. Na dworcu kolęjó- 

ym zebrani byli pod i przewodnictwem 
sjarosty powiatowego p. Harmaty, przed­
stawiciele wszystkich władz a m. in. pre­
zydent miasta Keim, prezes sądu ogręgo- 
wego W'kiera, przedstawiciele garnizonu 
mjr. Perzyński i mjr. Charzyński, inspek­
tor szkolny Pachorek, naczelnik Urzędu 
karbowego Kling, delegacje organizacyj 

społecznych i t. d. Na dworcu ustawiona 
£yla kompanja honorowa Strzelca. Przy­
było ponad 1000 dzieci i młodzieży szkol, 
uej. — wszyscy z kwiatami.

P. Prezydent wysiadł z wagonu salo­
nowego witany przez starostę p. Harma- 

i obecnych. Dwie dziewczynki wręczy- 
y P. Prezydentowi bukiety kwiatów, 

ozdobione wstęgami o barwach estóń-< 
sklch i polskich. P. Prezydent był wzru. 
szony owacją mieszkańców Stryja. Dzieci 
Polskie prosiły P. Prezydenta Estonji, by 
Uwiózł pozdrowienia dzieciom estońskim 
bb dzieci polskich. P. Prezydent dzięko­
wał za serdeczne owacje.

Starosta powiatowy Harmata został 
^dekorowany przez Prezydenta Estonji 
K°mandorją Orderu Orła Czarnego.

Walny zjazd delegatów 
Kasy Samopomocy Policji 
województwa lwowskiego

. We Lwowie odbył się zjazd delega- 
'w Kasy Samopomocy szeregowych Po- 

'cji Państwowej 1 wojewf lwowskiego, 
f r2y udziale nadkom. Kusińskićgo 1 kom. 
u 2iekońskiego.
. ^Zjazd zagaił przewodniczący 1 Rady 
Nadzorczej podinsp. Schwarz. Sprawo­
wanie i zamknięcie rachunkowe za r.1934 
Pl’2yjęto do wiadomości. 1

Do Rady Nadzorczej zostali wybrani i 
Podinsp. L. Schwarz (przewodniczący),
1. st. przód. Ełjasiewicz, Jurkiewicz i Ja.
' -ński. Do zarządu st. przód. R. Radoń 
rórezes), st. przód. Czerwiński i przed. 

aweł i Czajka. Kasa miała członków 
,29, którzy tytułem składek członkow­

skich wpłacili zł. 94.762.74. Tytułem od- 
P/aw pośmiertnych wypłacono zł. 28.767 
&r- 98.. a zapomóg zł. 25.449.85. Poży­
t e k  udzielono w kwocie zł. 261.951.05.
M Przenaczono pn 500 zł. na pomnik śp.
. r rszałka we Lwowie i na kopiec w
O k o w ie .

Tydzień P. C. K.
Doroczny swój „Tydzień** Polski Czerwony 

rzyż w dniach żałoby narodowej organizuje 
jt’0(ł hasłem zespolenia jaknajt^erszych  sił spo­

r y c h  dla spełnienia doniosłych swych zadań.
. badania  tc mające na  celu niesienie pomjey 

^ 1CrPiąeym, w ym agają  ciągłych, wytrwałych 
iłków; aby sprostać  potrzebom ::ycia co- 

^Zlęnnego 1 być gotowym do odpowiedzialnej 
Uzhy na każde wezwanie Ojczyzn” . 

^ N i e u s t a j ą c y m  trudem  swego życia zgasły 
Narodu wskazał nam drogę do osiągania 

^ lc*kicb celów, je s t  nią:  bezinteresowna służ- 
Wytężona praca i wiara, któ ; każdy zc 

•= Przedewszystkiem winien wyk.zesać. 
Ludzie dobrej woli,, pragnący współdziałać 

Oh ? raeach Polskiego Czerwonego Krzyża —r 
°*ś w te j  p racy  ich .,rozkaz nie sięga i siużba 

" 'iążc“ — niech zapoznają się z nią  bliżej, 
t czynnie pracą lub ofiarą, niech
'kszą szeregi członków Polsk.cgu Czerwo- 

k rzyża.

Przebudowa drog* 
w powiecie jarosławskim

j a r w  'wv ,‘ cwództwie Iwowskicju w powiecie 
T y la w sk im  na t r rkc ic  państwowym Nr. 1$ 

W i e r s k n n "  od km. 214,7 do km. 220,3 
hcP5>v° (*u przebudowy drogi zostaje  zamkniętą 
]f Ull '^ a cjŁ dla pojazdów mechanicznych i 

nych o obciążeniu powyżej 1,5 t. do dnia 
^ z c & n ia  1935 r.

odbywać się może drogą okólną: 
Ce a .jo jazajw mechanicznych przez Gorzy- 
dów Ó lzcwors^  do Jarosławia,  2) dla pojaz- 
od . konnych: ą) w czasie przebudowy drogi 
SZcw sv  ao. k m . ' 220.3 ulicą miejską Kra-
d o w- v j 0^ 0 w Jarosławiu, b) w czasie nirzebu- 
emin * 1 od km- 21B>2 do kin' 2 l9 ’5 drogłł 

Kruhel pawłosiowski — prsedm. Ula- 
eblca ■ dro®̂  Pa ństw. Nr.  10/1 Ja ros ław  — 

~~ w Ja ros ław ia

KRONIKA KRAKOWSKA

AKcja odnawiania kościołów
Komitet restauracji kościoła Ks. 

Pijarów w Krakowie płzystąpił do odna­
wiania tćj starodawnej świątyni, zaczy­
nając renowację od schodów zewnętrz­
nych z 6-ma wazonami kamiennemi upię­
kszającemu wejście. Z biegiem czasu ule­
gły one tak silnemu zniszczeniu, że oka­
zało się niemożliwe ich odnowienie. Re­
konstrukcji wazonów, według pierwot­
nych wzorów, podjął się rzeźbiarz No­
wak, który również pracuje nad popier­
siem Konarskiego. Po ukończeniu tych 
robót, Komitet przystąpi do odnowienia 
i konserwacji malowideł na sklepieniu 
kóścielnem. wykonanych na wzór włoski

w kościele św. Ignacego w  Rzymie.
W  Województwie krakowskiem prze­

prowadza się restaurację szeregu ko­
ściołów zniszczonych w czasie zeszło­
rocznej powodzi. Główne prace restaura- 
torśkie skupiły się przy zabytkowym ko­
ściółku drewnianym w Libuszy, posiada­
jącym bardzo cenne malowidła z XVI. w. 
Wylew rzeki porobił tu istne spustosze­
nia, zważywszy, że woda zalała wnętrze 
świątyni do wysokości jednego metra. 
Również zaczął się rozpadać dach, gro­
żąc zaciekiśm starodawnych malowideł. 
W  trakcie restauracji są nadto kościoły 
w Jazowsku, Tropiu itd.

Uczucie przepełnienia, nieprawidłową 
fermentację, w jelitach, uczucie pełności 
i wzdęcia w wątrobie, zastoinę żółci, bóle 
w bokach, ucisk w piersiach i bicie serca 
usuwa użycie naturalnej wody gorzkiej 
Franciszka - Józefa, zmniejszając zbytnie 
przekrwienie mózgu, ucisk w oczach, ser­
cu i płucach. Zalecana przez lek. 760

„Podświadomy lęk żydów*c
We wtorćk wieczór odbyło się posie­

dzenie Rady m. Krakowa, na którem po­
wzięto szereg uchwał. I tak prżyjęto zmia­
nę statutu o poborze podatku od publicz­
nych rozrywek, zabaw i widowisk, uchwa 
łono konwersję szeregu pożyczek miej­
skich, udzielono Polskiemu Twu Balneo­
logicznemu 60-letniego prawa zabudo­
wy na gruncie miejskim przy ul. Kraszew 
skiego, umorzono szereg nieściągalnych 
czynszów miejskich, uchwalono kredyt
120.000 zł. na wybory i t. p. Przedstawi­
ciel P. P. S. zaatakował projekt nowej 
ordynacji i wystąpił przeciw uchwalaniu 
kwot na wybory, skoro ordynacja nić zo­
stała jeszcze wprowadzona w życic. Na 
tem samem stanowisku stanął radny m. 
adw. Dr. Kuśnierz.

Dłuższą dyskusję wywoła sprawa ob­
sadzania 3-ciej wiceprezydentury miasta. 
Szczególniej agresywnie wystąpili żydzi 
oświadczając, : s ludność żydowska czuje 
przestawienie zwrotnicy wobec niej w  
polityce bloku większości co ją napełnia 
„podświadomym lękiem". Jeden z rad­
nych żydowskich zaproponował nawet 
kandydata - żyda, który podejmie się ho­
norowo pełnić funkcje wiceprezydenta, 
bez etatu. W reasumeji Rada oświadczy­
ła się przeciw wyborowi 3-go iceprezy- 
dćnta. żydzi opuścili demonstracyjnie sa­
lę. Następnie pojawiła się deklaracja pod­
pisana przez 35 radnych, piętnująca sta­
nowisko P. P. b., która zbojkotowała ża­
łobne posiedzenie Rady po śmierci Mar­
szałka Piłsudskiego.

NIEUDAłA WYPRAWA RABUNKO­
WA. W listopadzie ub. r. Kśzimierz 
Myszkowski (1. 22), elektromonter, przy­
szedł do mieszkania poby  Eisler przy Ul. 
Krakowskiej 51, w celach rabunkowych. 
Napastnik z maską na twarzy, uderzył 
Eislerową jakiemś narzędziem w gło­
wę, a gdy zemdlona upadła na ziemię za­
tkał jej usta ręcznikiem; w tym czasie 
nadszedł lokator tego domu Rubin Hol- 
laend na którego Myszkowski rzucił się, 
jednak Hollaśnd narobił krzyku, zmusza­
jąc tem napastnika do ucieczki. Myszków 
ski wraz ze swoim wspólnikiem Edwar­
dem Dobrąnowskim, w tym samym^ co 
on wieku, srebrnikiem z zawodu, zbiegł 
tak, że policja przez długi czas nie mogła 
ich ująć. Myszkowski zbiegł do Łucka, a 
jego kolega do Lwowa, gdzie ich areszto­
wano w lutym b. r. i postawiono przed 
sąd przysięgłych w Krakowie. Naskutek 
werdyktu przysięgłych Myszkowski zo­
stał zasądzony na 3 lata, a Dobranowski 
na 2 lata  więzienia.

WIELKIE WYCIECZKI Z ZAGRANI­
CY W KRAKOWIE. Szczególniej silny 
ruch wycieczkowy w  Krakowfe zapowia­
da się na Zielone święta. W niedzielę ra­
no przyjeżdżają tu dwa pociągi z Moraw­
skiej Ostrawy wiozące Polaków z Cze­
chosłowacji w liczbie około 1800 osób, 
przyczem spodziewane są wycieczki Po­
laków z Gdańska i pierwsza grupa Po- 
lonji amerykańskiej. Nadto przyjeżdża­
ją specjalnertii pociągami wycieczki z 
Katowic, Lwowa, Bydgoszczy, W arsza­
wy i Wilna. W Zielone św ięta bawić bę­
dzie w Krakowie około 20/000 przy­
jezdnych.

KARYGODNE NIEDBALSTWO LE­
KARZA ŻYDA. Sąd krakowski rozpatry­
wał ciekawą sprawę rzeszowskiego leka­
rza Dr. Dornfesta, który przez niedbal­
stwo spowodował śmierć Stanisława 
Łomniewskiego, aplikanta sądowego. Ży­
dowski lekarz aplikował swemu pacjen­
towi zastrzyki tak nieczystą strzykawką, 
że powstało zakażenie krwi, a w konse­

kwencji śmierć Łomniewskiego. Sąd w 
Rzeszowie uwolnił w swoim czasie Dorn­
festa od winy, jednak na skutek sprzeci­
wu prokuratora odbyła się rozprawa ape­
lacyjna w Krakowie. Po przesłuchaniu le­
karzy biegłych sąd zasądził Dr. Dorn- 
felda na 8 mies. więzienia.

ŚMIERĆ POD KOŁAMI SAMOCHODU
spotkała Helenę Stomakową, 1. 50, wdo­
wę, zam. w  Podgórzu. Winę tragicznego 
wypadku ponosi sama denatka, która wy­
biegła ze sklepu i niezważając na sygna­
ły samochodu, usiłowała dostró się na 
drugą stronę jezdni.

P U  D l .  A. SO ŁO W IJ
Romanouicza 3

i o r d y n u je  o d  1 2 — 1 i o d  3 - ^ 5 .

REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO
Czwartek, 6 . 6 . „Nauczycielka1*.

REPERTUAR KINOTEa TRÓW
APOLLO: Świat idzie naprzód**
ADRIA: „Malowana zasłona*
BAGATELA: „Amck" I rewja, S r . ków w 

kwiftt&ch/
MUZEUM PRZEMYSŁOWE „Królowa szybko* 

śe*‘ i „Na tropie złoczyńca**; ą
PROMIEŃ; „Papryka** i „Księżna Aleksandrą* 
SŁONKO: ..Weronika** (Fr. Gaal).
SOKÓŁ: „Skandal w Budapeszcie**.
ŚWIT: „Synowie Pustyni** (Flip i F la?). 
SZTUKA: „Złodziej serc**
UCIECHA: „Poszukiwaczki złota**
WANDA: „Kapitan Korkoran" (VI. Burian), 
ZORZA: „Piękny je st świat*. ■ ,

Trwała n a g r o d a  Pilność*
Praktyczny A parat Fóto- Q g P | %  
graficzny O d  M i m  Q  i J w

6 w największym wyborze
„FOTO -RAD JO-P AL ACE“
Lwów, pl. M arjacki 8 (G inach Sprechera)

Pośpieszna P r a c  o w n i a 
R o b ó t  A m a t o r s k i c h

CZYTELNICY! KORZYSTAJCIE
z bezpłatnych ogłoszeń mieszkaniowych. 
Objaśnienia pod rubryką: „Mieszkania".

Dro£i okólne ożnacione będą stosęwnem i 
tablicami. \ .

m .  «n.i. '.Dom  Włóczki**
SYK-j YSK A 3, Najnaądntejsze ł ' e i  k  I 
i ^  *łaa w w a r i j a  a  w yk ona stała «a sk ładzie.

Zmarli wć Lwowie
Jan W alter, ndj. P. K. P., J. 29, sog.-zib  

G b. m. z krypty Ormiańskiej, na cm. Janowski.

KOMUNIKATY.
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE ZA POLEGŁYCH 

W SZARŻY BÓB ROKITNA. W ; iątęk, dnia 7. 
b. m. odbędzie się we IfWowie nabożeństwo ża­
łobne za dusze poległych w szśrży pod Rokit- 
ną ułanów b. 2 pułku L-^jonów Polskich. NĄ- 
bożeńsfwo to urządzą Zarząd Koła Żołnierzy 
b. 2 p. u. Leg. Pol.

TOWARZYSTWO „DaNTE ALIGH^RT* za­
wiadamia, iż trzeci odczyt z cyklu „I gran di 
pocti del Risorgimcnto itaiiano** p. t. „Giaco- 
mo Lcopardi., 51 poeta del d o lo n  e dclla gio- 
vinozZa“ wygłosi W języku włoskim Lektor 
Uniwcrytetu J. K. Pfof. Dr, Gino Lorenzi w 
piątek, 7 b. m. o godz. 19 w lokalu Towarzy­
stwa, ul. Kopernika 3, I ?. Wstęp wolny. — 
Goście mile wjdziani.

WALNE ZGROMADZENIE POLSKIEGO TO- 
WARZYSTWA FILOLOGICZNEGO odbędzie się 
w niedzielę, 9 b. m. o godz. 11-tej przedpołu­
dniem wc Lwowie, w Uniwersytecie Jana Kat 
ziirtierza, przy ul. Marszałkowskiej 1 (sala XIII) 
II p.: a) Wyb< ry do Zarządu Głównego P. T. F. 
b) Odczyt Prof. Dr. Franciszka Smolki: Vade- 
mecum egipskjego urzędnika w III. w. przed 
Chr.

KOMITET „ZJAZDU B. UŁANÓW LWO. • 
SKICH** ku uczczeniu 15-lecia walk z roku 
1918—20, oddziałów: „Wilków** majora Krynic­
kiego, „Tatarów** majorów Dzlcduszyckiego i 
Karabinów Maszynowych rotmistrza Nittm ana: 
zawiadamia pp. Kolegów, żc termin Zjazdu na­
znaczony pierwotnie na 17 sierpnia b. r. ze 
względu na ogólną żałobę narodową, z powodu 
śmierci ś. o. Marszałka, przełożony został na

dzień 22  listópada b. r., stanowiący zarazem  
pamiętną datę w historji akcji tych oddziałów, 
jak i obrony Lwowa.

POSIEDZENIE N \U K O W E  LWOWSKIEGO 
TOWARZYSTWA LEKARSKIEGO odbędzie się  
w plątak, 7 b. m. o godz. ]Ę- tej w sali P olik li­
niki, ul. Lindego 5. Porządek dżienny: 1) Kol. 
Landćs-Leiner wa: „Zmiany torbielowe w ko­
ściach różnego pochodzenia** (dem onstracja).
2 ) Kol. Popielski: „Z nowszych badań nad gru­
pami krwi“ (wykład). 3) Kol. lankowski: O 
tracheotomji (wykład).

POLSKIE TOWARZYSTWO GEOLOGICZNE, 
fi b. m. odbędzie się. W alne Zgromadzenie 
Członków Polskiego Towarzystwa Geologiczne­
go Oddział Lwowski punktualnie o godz. 18.30 
w sali Instytutu Geologicznego UJK. (ul. Dłu­
gosza 8 ). Następnie o godz. 19-tej odbędzie cię 
posiedzenie naukowe, na którem prof. C. A. 
H eiland (ColOrfido Scbool o t Mincs) wygłosi 
w języku niemieckim odczyt p. t. „Die ange- 
wandte Geophysik in Amerika**. Odczyt będzie 
ilustrowany przeźroczami. Goście mile wi­
dziani.

W YSTAWA HUCULSKIEGO PRZEMYSŁU 
REGJONALNEGO. \Vystawa huculskiego prze­
mysłu regjonalncgo została z dniem 3 cr#rwca 
przeniesiona z Kasyna Oficerskiego do lokalu 
przy ul. Akademickiej 15 (dawniej PAT), ce- 
iem udostępnienia jej szerszej publiczności. Na 
ogólne żądanie czas trwania wystawy zosta\ 
przedłużony na kilka jeszcze dni. Przypomina­
my, że Wstęp na wystawę, która zawiera wiele 
pięknych i niedrogich, a praktycznych wytwo­
rów huculskiej sztuki ludowej, je st bezpłatny. 
Kto nie oglądnął dotąd wystawy, niech śpieszy 
na ul. Akademicką 15, by zobaczyć niczakupio- 
ne jeszcze eksponaty.

„POWRÓT FRANKENSTEINA**. Jak wiado­
mo „Frankenstein** był 3wego czasu jedną 
z Największych sensacyj dla zwolenników tzw. 
„niesamowitek”. W szyscy pamiętają doskonale 
dzieje Monstrum — współczesnego Golema — 
f- j. sztucznie stworzonego człowieka, który 
sieje wokół śmierć i zniszczenie. Film „Fran- 
kensteln** kończył ::ię sceną oblewy w celu 
zgładzenia potwora. Na podstawie tej sceny 
domyślaliśmy się, źe potwór zgihał wśród roz- 
szalałyęh nłomieni w młynie, koń?ząc w ten 
tposób swój krótki i ponury żywot. Okazuje się 
jednak co innego. Monstrum nie zginęło w pło­
mieniach, Jecz zdołało się ocalić przed nie­
chybną śmiercią i po krótkiem wytchnieniu — i

rozpoczęło dalszą wędrówkę po ziemi. I właśnie  
to ocalenie i dalsze dzieje sztucznego człowie­
ka — składają się  na osnowę „Powrotu Fram 
kensteina**. U  bohatera, który poprzednio był 
bezduszną istotą, spostrzegamy stopniowy roz­
wój m yślowy i uczuciowy. Zaczyna on żywe 
reagować na poszczególne zjawiska życiowe i 
co najbardziej charakterystyczne, zaczyna od­
czuwać potrzebę kontaktu z innymi — p r a w ­
dziwymi ludźmi. W sercu potwora budzi ; ę 
uczucie m iłości... Reżyserem film u „Powrót 
Frankensteina** jest znakomity James Whale, 
a role główne odtwarzają: Karloff, Elza Lan- 
ehester (odtwórczyni roli kobiecego monstrum), 
piękna Valerie Hobson i inni. Prcmjcra ..Po­
wrotu Frankensteina** — wkrótce w kinach 
„Kopernik** i „Marysieńka**. (x)
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Wiadomości sportowe
PRZED MECZEM Z POŁUDNIOWĄ 

AFRYKĄ.
Niepowodzenie graczy Poł. Afryki pod. 

czas mistrzostw tennisowycb Francji na­
straja nas zbytnio optymistycznie odnoś­
nie naszych szans przed meczem o puhar 
Davisa. Podobny optymizm może się oka­
zać dla nas bardzo niebezpiecznym. Nie 
trzeba zapominać, że zarówno Farąuhar- 
son jak i Kirby są graczami o bardzo wy­
sokiej klasie. Chwilowy brak formy spo­
wodowany zmianą warunków klimatycz­
nych może u graczy tej miary minąć pra­
wie z dnia na dzień. Taki Farąuharson 
pobił raz nawet Perryego w Wimbledo- 
nie w 1933 r., a Kirby ubiegłego sezonu 
podczas mistrzostw Ameryki rozłożył 
Shręldsa i Budge. Toteż nie można się 
łudzić, że Afrykańczycy łatwo skapitulu­
ją w walce z Polakami. Tak czy owak 
mecz zapowiada się niezwykle emocjo­
nująco. Polska ma bezwątpienia duże 
szanse .Gdybyśmy zwyciężyli, to sukces 
nąpewno nie przyjdzie nam łatwo. Trze­
ba się liczyć z tern, że obok Hebdy wy­
stąpi jeden z młodych graczy, a niestety 
nas? młodzi nie mają jeszcze odpowie­
dniej rutyny w meczach o puhar Davisa.
CIEKAWE SPORTOWE AUDYCJE 

RAD J OWE.
Czerwiec, to sportowy miesiąc. W

czerwcu bowiem odbędzie się cały sze­
reg imprez sportowych o międzynarodo­
wym charakterze . Radiosłuchacze przy 
pomocy Polskiego Radja otrzymają do­
kładne sprawozdania z przebiegu tych 
imprez, ujęte w formie ciekawych re­
portaży. . |

w < »>' w
Gwoździem bieżącego sezonu tenni- 

sowego jest ćwierćfinałowe spotkanie o 
puhar Davisa pomiędzy reprezentacjami 
Polski i Afryki Południowej (7, 8 i 9

czerwca w  Warszawie)1. Polskie Radjo 
umożliwi radiosłuchaczom, którzy nie bę­
dą mogli osobiście obejrzeć tych emo­
cjonujących zawodów, śledzenie przebie­
gu gry za pośrednictwem głośników. W 
pierwszym dniu zawodów, t. j. 7 czerwca 
transmisja radjowa będzie nadawana o 
godz. 19,25 do 19.45. 8-go czerwca, kie­
dy to zmierzy się dubel afrykański z parą 
polską, reportaż będzie nadany o godz. 
23.05 do 23.25. W ostatnim dycydującym 
dniu zawodów, t. j. 9. czerwca, radjosłu- 
chacze już o godz. 19.25 dowiedzą się
0 tak ważnym dla nas wyniku.

& * a
Reprezentacja piłkarska Berlina go 

ścić będzie w  Krakowie w  dn. 9 czerwca
1 rozegra tam mecz międzymiastowy z 
reprezentacją grodu podwawelskiego. 
Transmisja z zakończenia meczu piłkar­
skiego Kraków — Berlin będzie ladana 
przez Polskie Radjo.

>9S d S
Sport kajakowy należy w Polsce do 

najmłodszych, niemniej jednak osiągnął 
on olbrzymią popularność, toteż mistrzo­
stwa Polski rozgrywane rok rocznie na 
niebezpiecznym, lecz malowniczym Du­
najcu oczekiwane są z dużą niecierpliwo­
ścią. Wyścig ten zdobył sobie popular­
ność nietylko w Polsce. Międzynarodowa 
Federacja Kajakowa wstawiła go do swo 
jego kalendarza. Podobnie jak w roku 
ubiegłym, tak i obecnie na Dunajcu obok 
najlepszych kajakowców polskich o tytuł 
mistrza Polski walczyć będą Czesi, Niem­
cy, Austrjacy, Węgrzy a nawet Jugosło­
wianie. Reportaż z tego emocjonującego 
wyścigu górskiego przeprowadzi znako­
mity turysta dr. Kazimierz Załuski w dn. 
10. czerwca mikrofony Polskiego .Radja 
zainstalowane będą w Nowym Sączu na 
mecie.

e  *  »

Międzynarodowy sezon piłkarski roz­
pocznie się w Warszawie, dnia 16. czerw­
ca, meczem pomiędzy reprezentacjami

NA WIOSNĘ 1836
B u r b e r r y s  

P a  A  C .  H a b i g  

V a n  H e u s e n  

S p h i n x  

F o w n e s  

F .  L .  P o p p e r  

P o l o n i a

WYŁĄCZNY SKŁAD

A LA VILLE DE PAftlS

Płaszcze
Kapelusze
Koszule
Krawaty
Rękawiczki
Buciki
Buciki

GABRYEL S T A R K
Lwów, dL Mariacki 11.

Ligi piłkarskiej Polski i  W igier. tW skład 
Ligi Węgierskiej wejdą ii:.jlepsi piłkarze 
Budapesztu, toteż mecz ten można rów­
nież nazwać Liga — Budapeszt. W  tym 
samym czasie, kiedy w W arszawie piłka­
rze polscy zmierzą się z węgierskiemi, 
druga reprezentacja Ligi PZPN. grać bę­
dzie w Lipsku z reprezentacją SaksonjL 
Polskie Radjo postara się zapewnić ra- 
djosłuchaczom jak najszybsze podanie 
wyników z obu meczów.

Mecz warszawski, t. J. Liga—Buda­
peszt, będzie transmitowany na „Still", 
tak, że radjosłuchacze będą nogli przy­
słuchiwać się odgłosom walki i reporta­
żowi z zakończenia meczu. Transmisję 
poprowadzi doskonały znawca piłkarstwa 
dr. Stanisław Mielech. Natychmiast po 
transmisji radjosłuchaczom będzie zako­
munikowany również wynik z Lipska.

1 toru wyścigowego
Tegoroczny sezon 1 na Persenkówce 

rozwinął się nadspodziewanie pomyślnię 
. jakkolwiek nie osiągnął jeszcze szczyto­
wego nasilenia wykazuje bardzo dobre 
obroty. Dzień wczorajszy nie przyniósł 
wprawdzie wielkich niespodzianek, ale 
sport osiągnął wysoki i emocjujący 
poziom.

Leaaerem dnia była oficerska stajnia 
por. Wójcika, ciesząca się sympatją i 
wzięciem wśród publiczności. Giralda i 
Lalka, które wczoraj wygrały dwie ostre 
konkurencje — prócz nich Jota i Mekka 
należą do najpopularniejszych „typów" 
na torze. ■

Na marginesie, ponieważ mowa o tej 
stajni, poruszamy raz jeszcze wałkowaną 
trochę nadmiernie sprawę krwotoku 
Ghandi‘ego, któremu ogier uległ podczas 
biegu płotowego w ub. sobotę. Czyniono 
z tego powodu wyrzuty, że Ghandi jako 
koń „chory" nie powinien był być do­
puszczony do startu.

Tymczasem okazało się dowodowo, 
że ogier Ghandi cieszył się w  danym dniu 
najlepszem zdrowiem, a wspomniany 
krwotok nie był bynajmniej konsekwen­
cją jakiejś choroby płucnej, któraby fak­
tycznie czyniła go nie zdolnym do wzię­
cia udziału w jakiejkolwiek konkurencji. 
Natomiast przykrą tą Okoliczność spowo­
dował przypadek w stajni, dzięki któremu 
ogier tuż przed samym wyścigiem uległ 
małemu wstrząsowi nerwowemu a potem 
łącznie z ostrem tempem samego wyści­
gu dostał skutkiem tego krwotoku no­
sowego.

Jest nadzieja, że Ghandi za kilka dni 
odda, — ale naturalnie swoim przyjacio­
łom tylko — ostatnią małą stratę z wiel­
kim procentem.

Zwycięstwo Karty rtm. Stasiewicza I 
Ellisa kpt. Rozwadowskiego pod silną 
ręką Kasprzaka należeć będą również do 
nieprzeciętnych wydarzeń sportowych se­
zonu. Z jeźdźców podkreślić r.ależy Ma­
tuszewskiego, który z wielkim kunsztem 
przeprowadził Lalkę, wśród bardzo cięż­
kie 1 ostrej konkurencji. TED.

Program wyścigów konnych
Gonitwa I. — 600 zL (przeszkody).
Dla 4 1. f st. koni. :
Dyst. ofc. 3.60C m.

41 Alpara, chł. .Wierzbicki, 65 Kg 
47 Branka II., p. Miklewski, 72 kg

59 Czuwaj, chł. Magdy, 71 kg 
11 Dalja, ż. Gajewski, 74 kg 
56 Fronton, N. N., 70 kg 

Horyń, N. N., 70 kg
Gonitwa II. — 500 zł.
Dla 3 1. og. i kl. Dyst. ok. 1,200 m 

58 Harcerska, j. Tokarczyk, 56 kg 
21 Intram, j. Tobiasz, 58 kg 
35 (0) Lumen, j. Kondraciak, 58 kg 
49 Norok, j. Bogoboiwcz, 58 kg
49 Ozon, ż. Ziemiański, 59 kg 

Romeo II., ż. Olejnik, 57 kg
58 Tama, N. N., 53 kg 

Toporczyk, j. Rusin, 58 kg
Gonitwa III. — 500 zł. (pioty)
Dla 4 1. i st. koni 
Dyst. ok. 2.500 m.

16 Fantom, N. N., 71 kg 
41 Eh-Bien, j. Kasprząk, 68 kg
41 French, j. Kotlarz, 71 kg 

Gordon, N. N., 71 kg
47 Korynna, p. Żarczewski, 69 kg 
53 Noemi, chł. Wierzbicki, 66 kg 
47 Tenówna, N. N., 69 kg

Gonitwa IV. — 900 zł.
Dla 4 1. i st. og. i kl.
Dyśt. ok. 1.600 m.

29 Beatrice, j. Kończal, 56 kg 
20 Effęndi, N. N., 53 kg 
20 Fides, j. Matuszewski, 56 kft 

Carmen III., N. N., 58 kg 
33 Korea II., j. Bogobowicz, 56 kg 
12 Modaille d‘or, ź. Ustinow, 59 kg
33 Parlier, ż. Gajewski, 59 kg 

Rewja, N. N., 55 kg
52 Turon, ż. Ziemiański, 59 kg

Gonitwa V. — 800 zł. (przeszkody)
Dla 4 1 .i st. koni.
Dyst. ok. 4,200 m.

56 Azara, N. N., 71 kg 
39 Ind]a, p. Wójcik, 72 kg 
61 Mitra, chł. Kolago, 70 kg 
39 Naulaka, N. N., 72 kg 
26 Poznaniak, ź. Ustinow, 76 kg

Gonitwa VI. —• 1,000 zł.
Dla 4 1. i st. og. i kl. arabskich.
Dyst. ok. 1.600 m.
Antar, j. Matuszewski, 59 kg 
El Hasa, j. Tokarczyk, 60 kg 
Euros, j. Tobiasz, 59 k$
Florencja II., j. Kondraciak, 57 kg

50 Gazal El Kemir, N. N., 62 kg 
Hasina, chł. W . Jankiewicz, 57 kg

50 Miecznik, ż. Ustinow, 69 kg 
43 Meczet, p. Żarczewski, 59 kg
34 Medel, j. Czyż, 59 kg 

Mokka, N. N., 57 kg 
Madrygał, N. N., 59 kg

50 Prorok III., j. Janusik, 59 kg 
Rasim IV., j. Bogobowicz, 53 kg
Gonitwa VII. — 900 zł. 1 ^ ^  1
Dla 3 1. og. i kl. Dyst. ok. 1.600 tu

58 Cenna, N. N., 57 kg 
25 Daga, ż. Olejnik, 57 kg
42 Energja II., j. Czyż, 56 kg
55 Festina Lente II., j. Bogobowicz, 56 kiJ 
25 Saga, j. Janusik, 56 kg 

NASZE ^YPY:
T. Dalia, Horyń
2. Norok, Ozon, Harcerka
3. Korynna, Gordon, Noem,
4. Turoń, Fides, ParUer
5. Poznaniak, Indja
6. El-Hassa, Miecznik, Mokka
7. Sąga, Energja

TED.

Dzień Biódm*. 80. V. 19<ń,
. 2.000 m . i  000 zł.
Gravelot 68 Kończal 1)' 
Bra^o Poim. 56 Rusin 2J 
Anita II El Kucharski 
Tot. 7, cz. 2.17, o Jeb —  1 <3.

23 Norok 58 Bogobowicz 27 
Unikat 58 Rusin 

21 Ozon 59 Ziemiański
iTot. 21, 8 , 6 , cz. 1.53, 2.50 d. 
-  3 d.

1.600 m, —  500 zł.
Frywolna 56 Bogobowicz 1) 
Falsa 56 Kończal 2)|
Ogaret 58 Tobasz -
Tot. 8 . cz. 1.50, 2.50 d. — 7 d.
2.800 pł. —  500 zł.
Gralda 70 p. Wójcik 1>  ̂
Korynna 70 p. Żarczewski 2) 
Tenówna 70 p. Zwan 
Branka 70 p. Miklewski 
Tot. 19, 7, 6 . cz. 3.85, o łeb 
12 d.

18. 2.200 m. —  2.000  zł.
1S Argonąuta 59 Tobiasz 1)

4) Assagay 59 Bogobowicz 2) 
23 Perkun 59 Rybka 3)

Porta 57 Jan .sik  
23 Mekka 57 Matuszewski

Tot. 81.50, 2Y.50, 10.50, <
2.45, l d .  — 2.50 d.

49 . 1.600 m. —  500 zł. 
2 Ą_Comhina 56 K oÓ C i^ lJ^  j

50. 1.800 m. — 1000 zł.
34 Jensen 59 Balcer 1)
10 Miecznik 59 Ustinow 2)] 

Prorok 59 Janusik 3)
10 Mameluk 59 JankievicZ  
10 Menelik 59 Kawalec

Gazal Elken 62 Kondrafclak 
IS Manitoba 57 Tokarczyk 

Muchawiec 59 Tobiasz 
Mandolina 57 Kończal 
Tot. 23, 11.50. 7, 7, cz. 2.16 
1 d. — 0.50 d.

51. 2.000 m. 700 zł.
20 Honfleur 59 Kawałer 1)
20 Irkut 60 Kończal 2)
20 Pantha Rhei 58 Eli isz 3)

6 Murat 63 Bogobo**
27 Bantam 62 Ziemiański 

6 Fenela 60 Czyż
Tot. 49. 23.50. 12, cz. 2.18 
4 d. — 2 d.

12 Lalka 54 Matuszewski 2)
12  Pandur 58 Bogobowicz 3),
12 Hormoran 58 Tobiasz
12 Huroń 58 Kondraciak

Tot. 51, 16.50, 10, cz. 2.i 
o łeb — 1.50 d*
Tor cigzki. i

Dzień ósm y. 1. VI. 1933.
53. 2500 m pł. —  500 rł.
33 Reklama 66 Polit 1)
31 Noemi 66 Wierzbicki 2)
16 Liverpool 71 Głowacki 

Baszta 63 Kasprzak 
Ghandi nie ukończył 
Tot. 11 8.50, 20 , cz. 3.12, 1 
3.50 d. i |

54. 2.400 m —  1200 zł.
34 Ibu Nedjarz 59 Janusik 1)
18 Jeremiada 66 Gajewski ?)

Argus 62 Tobiasz 
18 Lirnik 62 Bogobowicz

Tot. 9, 7, 11, cz. 3.7 i pól, 
5 d — 1.25 d.

52. 1.800 m. — 700 zł.
12 Turoń 59 Ziemiański 1}

55. 1600 m — 700 zł.
13 Fest.  Lente  56 Bogobowicz 1) 
13 Toruń 58 Rusin 2 ]fc

17 Etotle D*Or 57 MugaJ 
85 Ostoja 56 Janusik i 
38 Maleńka 57 Ustinow

Tot. 15.50, 7.50, 7.50, cz. 1.50 
2.25 d —  4 d.

56. 3.600 m z przeszk. —  700 -I. 
26 Iwan II 74 Kotlarz 1)
11 Azara 69 Lussa 
20 Fronton 70 Kazuła spadł 

Tot. 9, cz. 5.15, Dal. przeważ.

57. 2.000 m —  700 zł.
18 Irbit 59 Balcer 1) ^
29 Strypa 54 Bogobowicz 2)
52 Kormoran 59 Tobiasz 
12 Moi Toute 57 Olejnik

Tot 28. 12 , 9.50, cz. 2 .22 , 3 d 
— 3.50 d.

Tozt elastyczny.

Dzień dziewiąty. 2. VL 1985 
59. 3.200 m przeszk. — 600 zł. 
24 Leta 70 Głowacki 2)
36 N efisa 74 Gajewski 2V 

(z upadkiem)
36 Czuwaj upadł 

Tot. 10.50, cz. 4.45

« Akaba 57 Matunewski 
* 18 Bankrut 59 p. Żarczewski 
34 Karagoa 62 Tobiasz

Tot. 22.50, 7, 7, 6.B0, cł. 3.8 
0.75 d — 1.2B d.

60. 2000 m —  900 zł.
FIavia 65 Kondraciak 1)

2 Rijad 58 Janusik 2)
37 Frywolny 58 Kapuficiak 
37 Bąndelot 62 Matuszewcki 

Tót. 5.50, 5.50, cz. 2.24, 1 d 
7 d.

1.200 m — 500 zł.
Cenna 56 Kończal 1)
Gladys 56 Bogobowicz 
Harcerka 56 Matuszewski 
Dogaresa 54 Kucharski 
Tama 54 Janczak 
Faza U 56 Pietruczuk 
Tot. 12, 7.50. 10.50, cz. 1.2<\ 
3 d — 4 d.

51. 3.600 m przeszk. — 800 zł.
1 Jota 71 p. Wójcik 1>

Mitra 70 Kolago
E lf 74 p. Miklewski
Tot. 7, cz. 5.25, 2.50 d — 6

63. 1800 m —» 700 zł.
32 Gladiator 58 Kończal 1 ) 
21 Passiflora 56 Eliasz 2) 
30 Szanfary 59 ZiemL.ński 
80 Daj 58 Bogobowicz

Tot. 14.50, 8 , 9, cz. 2.2 i 
1.25 d — 0.75 d.

półf

64. 2400 m  — 1100 zł.
32 Orion 59 Ziemiański 1)  

Farina 57 Olejnik 2 )
49 Combine 56 Kończal 
17 Parthenis 56 Szyszkę 1 

Tot. 12, 6 , 6 , cz. 2.49, 8  i  
4 u.

12. 2 100 m -  1000 zł.
34 Marosz 59 Jankiewicz 1) 

P r i jam  59 Janusik  2)
34 Morocz 59 Bogobowicz 3)̂  
34 Vali 62 Kondraciak

65. 2,200 m — 500 zł 
19 Amore Canta 57 Czyi lj,
19 Eneida 58 Kończal 2)

8 Nuda 57 Janusik *
3i Jestem Pewna 57 K enraciM  
10 Flagranti 60 Pietruczuk r, 

Tot. 8.50, 6 , 6 , cz. 2.22, t  ?  
— 1.50 d.
Tor elastyczny# ł
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C l  M E X
Do ubycia w drogeriach i składach farb

informacje bezpłatne *66 
Zakład D e z y n fe k c y j n y

Pasaż Hausmana 7* Tel. 107-59. 
PRAWDZIWIE PIEKNE SREBRO 

F**bryka wyrobów srebrnych
D. L. H E U M A N N

1 Lwów, Kochanowskiego 21 
ToL 6-74 1536

Do nabycia w© wszystkich większych 
magazynach Jubilerskich w.całej PoLsęę.

Rada Nadzorcza Akcyjnego Banku Hi­
potecznego w myśl §§. 54, 55 i 57 statutu 
.zawiadamia, że ,

67 Z wy cza me 
Walne Zgfdińadzenle

akcjonaijuszy odbędzie się we .Lwowii 
w poniedziałek 17. czerwca 1935, o go. 
dżinie 10 -tej rano, w gmachu Banku we 
Lwowie. 18081

Przedmioty rozpraw:
1 ) sprawozdanie z obrotów banku ra 

r. 1934;
2) sprawozdanie Rady Nadzorczej 

o zamknięciu rachunków i powz.ęcie do­
tyczącej uchwały;

3 ) wybór do Rady Nadzorczej (§§36);
4) * wolne wnioski.
Termin zgłoszeń akcyj /celem wzięcia 

udziału w tern zgromadzeniu upływa S. 
czerwca 1935.

We Lwowie, dnia 18. maja 1935, 
R A D A  N A D Z O R C Z A . 

  (przedruku nie p łacim y)._____

P e n s j o n a t ó w

n „  C E N Y  
o p ERT OWE I

WŁASNY WYRÓB. — CENY NISKIE

KOŁDRY, MATERACE
1 —- Bielizna oofielelowa——g

O

Z a
►«

KORALNICKĄ 6
M leko  M arian

tel. 237-72. — i----- I

p rzerab ia  
K O Ł D R Y  
M A T  E R  A C E 
C z y  bel ,  p ierze
w  U d t tY m  o n  i. 5 2 8

^ W e n i .  niehandlowe 10  ałów 
81--* dalsza wyrazy p» 5 gr. Dla 

***»uk. pracy ,do J* nłów 30 gr. dal- 
'* • wyrayy pa 3 grosze. O głosreaia ] 

k ip i saki* po 10  fr . sława
I »Qg£a&zenia d%a&ue«

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 
50 słów. O głoszenia rektamewe wśród 
drobnych kosztują za 1 mm. 1 łam. 30 gr. 
O głoszenia drobna przyjmują K tatar 

od gadz. 9—-19 bez przerwy.

0r OBRAZY.
1,6 malarzy polskich na 

CU °ttr'Tc^ warunkach do naby- 
s ALONIE OBRAZÓW we 

Piłsudskiego 11 .

j Ws p ó l n i k a  (czki.)
kuj fPU z kapeluszami i arty- 
P o , .* 1 damskiemi w śródmieściu

STOLIKA
do łóżka (dla chorego) poszuku­
je Winiarzowa, tel. 217-16.

i I • 18058

w ó z k i  d z i e c i n n e
4 ,6  * * * .  J.ÓZKA

METALOWI 

TAPCZAN

Zgłoszenia pod „Se- 
18005

s u r
ICZKI —  SPÓLNIKA

katolików do sklepu
Aąw. ‘c^ego doszukuję. L isty 4° 

ti*8tracji „Kapitał".
18008

w . . -
J rubryce zamieszczamy 

tey ?enia do 10 słów pę 50 gro- 
~~ dalsze wyrazy po 5 gr.

►«1.
KUPIS

tou-* 4jsujr{ieszkaniową komfor- 
ą> Tel. '274-92. ' 17087

rubryr.4  zamieszczamy 
Siy ho 10‘ słów jio 80 gro-

óalsze wyrazy po ' 5 gr.

***&’**

POLECA
H J T H l E l  

W O Ł  KO W Y  S K I
KOPERNIKA 5 —  Tal. 295-92. 

~ ~ ~ v  ' BRYLANT
do S-ch karatów oraz kwity ban­
ków zastawniczych kupi Dą­
browski . i Rozwarzewski, Lwów 
Akademicka 2. 18061

KUPIS
pianino, okazyjnie gotówl.". —- 
Zgłoszenia Biuro „Świat", Lwów 
Koralnicka 2, II p. • 18076

złoto, srebro, perły, 
djamenty, złote zęby, 
oraz kartki zastawnicze, 
kupuje

T*rS?a fłm a iatoFtfSi 
U ó *  T. SKRZYPEK  ̂ •

* a a *icka 4. teL 244-76

WIATRÓWKA 
impregnowane, naj-[ 
tańsze źródło >,Pal- 
hnp", Lwów, Het- 

■matiaka- 22 obok 
Muztuin. 216

Magazyn Papierń.
SCHEX I SYENZEL 

Lwów, Sykatuska 2, tel. 84-80 
poleca Papiery, i  przybory te ­
chniczne. ' 102

i  O T O  i prcybory
TANIO t SOLIDNIE
InżaKrSCNkicJ
Lw^w, Sykstnska 2.

n a j r o z m a i t s z e
. ł-elec* i  wykonuje wy- 

»lej nJL* PP-tofl? „IBIS** (daw- 
^ alickar°5 °W8^a  ̂ Cl16511!8 ulica

rnezańm. 671

^Bieliznę
-d a m s k a

p e d c  sa e b y ,  
' ą k a w i c z k ł  
I inną galaa- 
torją peleea

I9GHDH1

Lwów, 
B.ftj m jóiw  4

° GtA SZ A ć —.
2 0  5? „KUR JERZE1'

p a r a n y
pi ti J aa sw iete  
wyehTwytwórai 

aa* układzie

Marecki
L w i w, Bate-\

rę|^7eT\189J

DOM
do sprzedania, Lwów, Dunin 
Borkowskich 11 a, wiadomość u 
właściciela. 18052

DYWANY PERSKIE 
13 m. kw., li) m. kw., 2.60 m 
kw., 5 m. kw. i inne sprzeda o- 
kazyjnie „ARTES", Lwów, plac 
Marjacki 1. 9, I p. 18017

FORTEPIANY
krótkie, sprzedaje, jedyna oka­
zja, wybitna zniżka cen. Han k. 
iLwów, Piłsudskiego 21, I p.

' 18077

SPRZEDAM
fortepian krzyżowy Stingla , — 
Lwów, Lenartowicza 4, m. 5.

18082

FORTEPIANY
pianina, harmonjum najtaniej 
sprzedaje, wypożycza Kubeesa, 
Lwów, Rynek 9. 18006

FORTEPIAN
„Schweighofera1* najdoskonalszy 
model sprzedam okazyjnie i ul­
gowo, Lwów, Skleniarski, Ko­
pernika 26. 18010

O „BŁĘKITNĄ W STĘGĘ O C E A N Ó W —  N ajwiększy parowiec świata  
„Normandie“ w ypływ a z  portu Le Havre.

3 POKOJE
balkon, kuchnia, .łazienka,: 
dek, do wynajęcia, Lwów, Ki.y.* 
pra Boczkowskiego 33, Różański 

17085

3 POKOJE
komiort. centr. ogrzewał i.e, do 
w ynajęcia Stefczyka 2. -Wiado^ 
mość: Lwów, Leśna 16, m. 6 .

' * ~'Ś9

POTOCKIEGO 6 
od I-go - lipcą 5 dużych: słoneez* 
nych pokoi — I piętro, komfort 
— wyremontowane . oglądać 11— 
1-ej tel. 255-98. 17090

CZTEROPOKOJOWE [ 
pełnokomfortowe słoneczne —> 
wśród ogrodów zaraz wynajmie 
Dozorca, Lwów, św. Teresy 12.

17099

8 POKOJE
z kuchnią i łazienaą pełny kom­
fort, do odnajęcia, Lwów, Iffił- 
kownkieso 1 , wskaże dozorca.

18011,

WYTWORNA
4 pokojowa willa, ogrody. L ~ 6w, 
Janowska 31/3, tel. 206-52.

1JĆ14
— ---------------------------------------te—

DO WYNAJĘCIA
3 pokoje kuchnia komfort ' ’ 15 
czerwca spokojnym, Lwów, Kra­
sińskiego 14. * 18029

ZA 5 ZŁOTYCH
miesięcznie, można nabyć na ra­
ty parcelę budowlaną na letn i­
sku Olesiów i Zosinek pod Sta­
nisławowem. Objaśnienia ■ ysy- 
ła: Zarząd dóbr Pacyków p.
Śtanibławów. We Lwowie kąn- 
celarja pl. Marjacki 10„ II p. 
przedpoł. !l 8073

PŁÓTNA, 
bieliznę, trykotaże, ceny zniżo­
ne poleca BOLESŁAW BŁOCKI, 
obecnie BATOREGO 2, ■-óg pl. 
Halickiego. 883

JADALNIA 
zakopiańska dębowa okazja, b. 
tanio, tel. 206-52. 18013

SPRZEDAJE
zarodowa hodowla Akademji We- 
terynarji Lwów importowany 
czystorasowy dróbf Wyandoty i 
Leghorny białe, Suseksy jasne 
wysokonieśne. 1 17067

_ W ytwórnia for-
m r tepianów, p ’ a-

' nln, fisharmonij
JZKIELSKI 

Lwów# Ossoliń- 
W B sbE S mF  skieh 10 . tel.

87-28. Sprzeaat 
|  j L  U  kupno, instru-

*  • mentów nowych,
używanych — naprawa, najem. 
Ceny bardzo niskiek. 2697

SPRZEDa M
fortepian W olfa, łóżka z szaf­
kami, trymudkę, biurko dam­
skie' I męskie i inne rzeczy, — 
Lwrw, Nabieleka 43, lew y parter 

18053

PARCELE 
na sprzedaż: przy bocz. Ostro* 
łęckej 81 sąż., —  na Wulce 188 
sąż, przy . Pasiecznej 141 t>ąŁ 
Wiadc-mośó telefon 237-41. 17041

DZIECINNE 
łóżeczkc do sprzedania, Potoc­
kiego 4. I. p. 1706(1

SAMOCHODY
okazyjne sprzedaż komis. Inż. 
Braun, Lwów, Tarnowskiego 7, 
tel. 74-98. 18001

DOM
nowy drewniany sprzedam lub
wynajmę przy stacji Zimna Wo­
da, Pawlaczek. 18007

WILLĘ
czteropokojową dwie kuchnie 
w Brzuchowicach blisko koHi 
sprzedam tanio wynajmę. Zgło­
szenia Lwów, skrytka pccztową 
167* 18072

W tej rubryce zamieszczamy 
wszelkie ogłoszenia mieszkanio­
we do 10 słów 2 rary BEZPŁ A T ­
NIE. Dalsze wyrazy po 5 gr.

MODRZEJEWSKIEJ 16
3 pokoje komfortowe. Oglądać 
1—4. 18046

3 POKOJE
kuchnia, łazienka, komfort od 1 
lipca, Lwów, Zadwórżańska 27 

18055

POMIESZKANIE
pięciopokojowe, komfort obok 
parku do wynajęcia, Lwów, ul. 
Dąbrowskiego 4. 18062

PLAC AKADEMICKI i  
do wynajęcia 3 i 5 yokoi kuch­
nia komfort. 15024

8 POKOJE
komfort 1 p„ balkon, Ogródek 
zaraz do wynajęcia. Filipówka 
Stefczyka 19. Dozorca wskaże.

17076

DO WYNAJĘCIA
4 pokojowe, słoneczne- m ieszka­
nie z przynależnościami, system  
korytarzowy, komfort, ul. 7?ol. 
Chrobrego 10. Boczna Potockie­
go. ’ 17038

5 POKOI
kuchnia .etc. system  korytarzo­
wy wysoki parter do wynajęcia, 
od 1 lipen Lwów Radecka- 4.

a 17040

ZA SUCHA STANCJĘ
spokojni, bezdzietni dadzą do zł. 
25.—> Lwów, Zimorowicza I. 6 , 
drzwi 2. 18059

BARDZO SŁONECZNE 
3-pokojowe z kuchnią pełnokom 
fortowe mieszkanie na I i II 
piętrze przy ul. Na Bajkach 36 
od 1 lipca do wynajęcia. Bez 
podatku lokatorskiego. Wiado­
mość telefon 219-76 od 5—8,

i 18081

JAK OGŁASZAĆ — /
3PO W  JKURJBRZE"!

GROCHOWSKA 45
i  pokoi, kuchnia z terasą peł­
li okomfortowe do wynajęcia 
< ozorca wskaże. 17043

CZTEROPOKOJOWE 
słoneczne pełnokomfortowe 
Strzemię l la .  boczna Zvblikiewi 
cza do wynajęcia. 17068

3 POKOJE 
słoneczne, komfort, L vów  Mu 
rarska 64. Dozorca ? do 5 .

17083

POSZUKUJĘ
2 —3 pokoi z komfortem kuchnią 
słoneczne. Adm inistracja ^ m e 1 
r y towany_urzgdn ik“.  .17597,

PIĘCIOPOKOJOWE
mieszkanie we w illi tanio do 
wynajęcia, Lwów, Listopad- 111 

18034

SSJ2SSBSBSE3H
BEZPŁATNIE zamieszczamy w 

tej rubryce ogłoszenia o wolnych 
pokojach i poszukującym , jkol 
2 razy do 10 słów — dalsze wy­
razy po 5 groszy.

2 POKOJE
umeblowane tanio wynajmę. — 
Zgłoszenia: Żółciński, Lwów, ul. 
Łyczakowska 62. "IŚO'50

POKÓJ
umeblowany lub dwa z osobnem 
wejściem do wynajęcia ad zaraz 
Lwów, ul. Sodowa 2 , I  \  m  4 .

  • * 180-71

SŁAWSKO
pięknie położona parcela 625 m. 
kw. w  kwadrat, korzystnie do 
sprzedania. L isty Adm. „Sław- 
sko“. 18063

POKÓJ
umeblowuny przy solidnej rodzi­
nie urzędnitozej, ewentualnie, z 
użyciem fortepianu, T wow, Peł­
czyńska 81, drzwi 7. 18064

POKOJ
umeblowany osobne wejście, — 
Lwów, Bielowskiego 3, m. 8 .

POKÓJ
z łazienką, osobne wejście, wikt* 
wynajmę panu na stanowisku. —  
Zgłoszenia Lwów, Mochnackiego 
L J-LrOarter lewSY- 1807S
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DYCJE RADIOWE
Radiostacja lwowska

Uziynrfck, dnia 6 czerwca 1935 t»
■jJT> Audycja poranna. 7.45 (Lw) Program na 

ilzięfi bież. 7.50 (Lw) Wskazówki praktyczne.
8.00 Audycja dla szkół. 8.05 Audycja dla po* 
borowych, 11.57 Sygnał czasu i hejnał. 12.03 
w iadom ości m eteor. 12.05 Audycja dla szkół 
— „Nowi poeci". 12.30 Szkolny Poranek mu* 
zycany z FllharMonji WarazawakieJ.W prser- 
wlai „Chwilka dla *«oblet" i Dziennik polu*
dniowy.

13.30 Z ł .n k u  pracy. 13.55 W iadomości o 
eksporcie polskim. 14.00 (Lw.) „Najpiękniejsza  
płyta gramofonowa" Koncert życzeń. *, -

15.35 Przegląd giełdowy. 15.45 Koncert 
w wyk. Sekstetu N iny MańskieJ. 16.30 Poga­
danka w języku francuskim. 16.45 (Lw) Muzy­
ka z płyt. 1) B eethoren: Sonata cis-m oll (K się­
życowa), 2) Chopin: Polonez As-dur (Rycer­
sk i). 17.00 „Życie na W iśle" —  Pływające 
f?JchIerze“ (reportaż). 17.15 Teatr Wyobraźni 
nadaje słuchowisko p. t. „We mgła" japoński 
dramat, opr. dla radja przez dr. Karola Kleina 
w /g Iuuzo Iamamoto, z Kazimierzem Junoszą- 
fStępowskttm w  roli głównej. 17.50 Poradnik  
Bportowy. 18.00 Utwory J. S. Bacha w  wyk. 
Bolesława .Woytowicza (fort.). 18.15 „Za bruz­

dą okrętową" azkio liter. wygi. Janusz Stę­
po wsld. 18.80 (Lw) „Liaty I programy41 omówi 
dyr. Bohdan Pawłowicz. 18.40 (Lw) S llra  re­
rum i Życie artystyczne. 18.45 (Lw) Muzyka 
operowa z płyt. 1) D*Albert i N iziny —  fan­
tazja, 2) M ascagnli Chór W ielkanocny — Ze­
spół, aol. E. Batendorf, 3) Puccini: Cyganerja 
—  duet —  R. Pampanint —  Borgieli. 4) Pucci­
n i: Cyganerja —  Kwartet —  Pampanini, Ret* 
tore, Borgloli, y a n e lli. 19.07 (Lw) program  
na dzień nast. 19.13 (Lw) „Przed wielkim  
Zjazdem Literackim we Lwowie" felj. literacki 
red. Karola Kuryluka. 19.23 Wiadomości spor­
towe. 19.35 P leśn i w  wyk. Marji Mokrzyckiej. 
19.50 Feljeton aktualny. 20.00 Czajkowski; Trio 
a-moll op. 50 w wyk. M ieczysława Fliederbau- 
ma (sk rt.), Bolesława Ginzburgn (wioloncz.) 
i Ignacego Rosenbauma (fort.). 20.45 Dziennik  
wieczorny. 20.65 „Przez dżunglę polską" o 
działaln. Pol. Czerw. Krzyża na wsi wygł. Ja­
nusz Stępowski. 21.00 Dzieła Beethovena w 
wyk. Orkiestry P. R. 22.00 (Lw) Koncert re­
klamowy. 22.15 Koncert Małej Orkiestry P. U. 
W przerwie: Komunikaty.

PRELEKCJA RADJOWA O ZJEŻDZIE IM. 
KRASICKIEGO. W dniach 8, 9 i 10 czerwca 
b. r. odbędzie się  we Lwowie wielki Zjazd Nau­
kowy dla uczczenia 200-eJ rocznicy urodzin 
Ignacego Krasickiego, największego poety i pi­
sarza polskiego po Kochanowskim, a przed 
Mickiewiczem. Zjazd im. Krasilckiego "będz ĵe 
wspaniałą m anifestacją kultury, nauki i litera­

tury polskiej. Biorą W nim udział najznako­
m itsi uczeni polscy i zagraniczni: zgłoszono 
około 70 referatów, w  tom tsoreg autorów i  
Czechosłowacji, Francji, Jugosławii' i  ZSRR* 
O Zjeźdsie tym mówió będzie w  Polakiem Ra- 
djo dziś o godz. 19.15 red. Karol Kuryluk w. 
feljetońiO p. t. „Przed W ielkim Zjazdem Nau­
kowym we Lwowie".

ROZMOWA Z RADIOSŁUCHACZAMI. Dziś, 
w czwartek, o godz. 18.80, dyrektor programo-. 
wy Rozgłośni lwowskiej p. Bohdan Pawłowloz 
odpowie radjosłuchaczom na ich liBty i omów: 
program audycji radjowych.

REPORTAŻ Z „ŻYCIA NA WIŚLE4*. Helena 
Bogusławska i Jorsy Kornacki odbyli po W iśle  
szereg podróży na berlinkach, barkach i ho­
lownikach, prsyglądająe się zbllaka praoy ry­
baków, flisaków, szyprów, matrosów 1 Ich ro­
dzin. Dsiś, w czwartek, e godz. 17-tsJ opowie­
dzą nam o tam w swoim reportażu p. t. „Pły­
wające śpichrze",

*WE MGLE" —  DRAMAT JAPOŃSKI —  
W TEATRZE WYOBRAŹNI. D zll, w  czwartek, 
o godz. 17.15 Teatr Wyobraźni nadaje za stu- 
dja warszawskiego pełen alły wyrazu i Jędrnej 
charakterystyki, japoński dramat m arynistycz­
ny „We mgle". Słuchowisko to opracowane zo­
stało wadług dramatu japońskiego p isa n a  
Juzzo Jamamoto przez Karola KI sina.

18.00 LENINGRAD. „Carmen44 —  opera B i­
zeta.

19.35 MONACHJUM. „Borys Godunow" 
opera M ussorgsklego (tr. z Teatr Naród.)*

20.15 FRANKFURT. Koncert muzyki »zW*J‘ 
carskiej.

20.55 RZYM. „Uczta szyderców" — op*r‘ 
Giordana pod dyr. kompozytora.

22.30 LIPSK. Utwory Brahmsa.

Radiostacja krakowska
Czwartek, d n ii 6 czerwca 1935 r.

6.30 Tr. z Warszawy. 7.45 Program na dzi®  ̂
hiek., oraz Wskazówki praktyczne. 8.00 Tratt®^* 
* Warszawy. 11.57 Sygnał czasu. He.inal z wi®' 
ży Marjackiej, 12.03 Tr. s Warszawy.

16.45 Utwory Beethovena z płyt. 1) S y t o *  

fonja V c-moll. Cz. I w wyk. ork„ 2) Uwertur* 
„Korjolan" w wyk. ork. 17.00 Tr. z Wersz*«tf' 
18.80 „Skrzynka ogólna w oprać. iuż. St. Br®* 
nlewaklego.

18.45 Muzyka z płyt, W programie utwofl 
Llssta. 1) Poemat symfoniczny „Mazepa", 2) 
Llebeatraum-Pachman (fort.). 10.07 Próg**01 
na dz. nast.

19.15 Pogadanka p. t.: „Jaki b ;iz ie  slsltf0 
kajakowy w roku 1935“ wygł. St. Olkusznik 
19.25 Wiadom. sport, lokalne. 19.29 Tr. z Waf* 
ssawy. 22.00 Koncert reklam. 22.15 Tr. z W**' 
azawy,

29,80 Rozmowy w jęz. esperanckim popr. 9* 
T. Hodakowski.

A. PIETRUSZEWSKI
I  l i l W J W I l i l  I  U f W  bielizna pościelowa, stołowa, ręczniki, płótna, ścierki.jOdpo- dawniej ul. Koralnicka j | |  2 0

Przerabia i pokrywa kołdry i materace.
wiedni rabat.-—Własny wyrób. —  Solidny towar '-^poleca

•7 4

obecnie
tel. 213-33. —  C e n n ik  w v s v ła  DARMO

URZĘDNICZKA 
stała poszukuje pokoju wraz z 
utrzymaniem od 17, 6. L isty dc 
Adm. „Dobra płatniczka" 17024

WYNAJMĘ 
pokój umeblowany, utrzymaniu 
na miesiąc, Lwów, Sykstuska 43a 
m. 8. 17082

POKÓJ
p rzed p ok ój k la tk a  schodowa, zf.- 
raz wynajmę, Lwów, ul. Dąbrow­
skiego 8. 17094

POKÓJ
umeblowany, duża łazienka, te- 
leton, zaraz, Lwów, św. Teresy 
1. "V, parter. 17098

ŁADNY
pokój umeblowany słoneczny, 
balkon od 15 czerwca, Lwów, 
Piłsudskiego 3, m. 7. 18004

POKÓJ
umeblowany dla chrześcijan na 
s tanowisku do wynajęcia , Lwów, 
Listopada 33. 18009

POKÓJ
umeblowany, osobny wch'd ,  
frontowy, gaz, Lwów, Zlyblikie- 
wlcza 29, II  p. 18020

WYNAJMĘ
pokój inteligentnej osobie, 
Lwów, ul. Kochanowskiego

tTG
W rubryce tej zamieszczamy 

ogłoszenia do 15 słów  BEZ­
PŁATNIE f—* dalsza wyrasy po 
ó groszy.

PANIENKI
zdolne przyjmie zaraz do nauki 
pracownia krawiectwa damskie­
go. W rześniewski, Lwów, H et­
mańska 8, 18047

&ŁUŻĄCA 
potrzebna chętna do w szystkie­
go za utrzymanie z małą dopła­
tą, Lwów, Kochanowskiego 15 
drzwi 5, 18054

GDZIE
spędzić urlop, odpocząć, na­
brać sił do dalszei pracy —  
dowie się każdy z ogłoszeń 
pod rubryką „Uzdrowiska4*.

DWÓR
Chotylub przyjmuje letników od 
3 zł. dziennie. — Kąpiele, lasy  
szpilkowe, tennis, radjo, brid- 
ge. —  Informacje: Zarzycka
Lwów, Chodkiewicza 7, I p. od 
1— 4, telef. 272-31. 18069

ZRĘCZNA,
esysta. dobrze gotująca służąca 
do wszystkiego zostanie przy­
jęta, Lwów, ul. Pełczyńska 2, 
II p, 18000

POSZUKUJĘ 
osobę etarszą do pomocy w go 
spodarstwie wiejskiem  za u- 
utrzymanie, Lwów, Mikołaja 21, 
I p. 8—6. 18018

28
drzwi 4. 18031

POKÓJ
umeblowany wejście n iek rępu ją  
ce zaraz wynajmę, Lwów, Zybli 
kiewicza 41, drzwi 4. 16077

O głosun ia  w tej rubryce za- 
lierzczam y no 80 gr. uo 10 
łów — dalsze w yłazy po 3 gr*-
zy-

k r a w c z y n ib

bieliźniarki poleca Katolickie 
Stowarzyszenie Krawczyń imr 
iw. Józefa, Lwów, Sokoła 1. p. II 
el. 87-33 po cenach zniżonych 

11122

URZĘDNIK
gospodarczy, kawaler,  pczr.ań- 
czyk, lat  28, z p rak tyką  w inlcn 
żywnych m ajątkach szuk:.*- popa 
dy od zaraz Edwin Kurszewsk 
Bydgoszcz, ul. G arbary  16- m. 
9. wojew. Poznańske. 17037

DACHY
dachówkowe naprawiam tanio i
dokładnie. L is ty  do Administr .  
„Dekarz".  18028

MŁODA
inteligentna panna ze szyciem  
um iejętnością wszelkich robótek 
ręcznych poszukuje jakiejkol­
wiek pracy, najchętniej do dz:e- 
ci. Zgłoszeń ;a do administracji 
pod „Biedna". 12042

ZAOPIEKUJĘ SI 
dziećmi nr 'et.nisku, wsi, 
f rancuski ,  niemiecki. 
„Czarnulka" K urje r ,  
Zimorowieza 10.

;ęeyk

DMUCHACZY 
szkła, oraz innych pracowników 
przyjmie fabryka żarówek Dux, 
Kopernika 19. 18021

%iJbiau>iska
Po 5 groszy za ełowo liczymy 
w tej rubryce do 20 wyrazów. — 
Dalsze po 10 groszy.

HERBATĘ 
i  kawę dla PT. Pensjonatów po­
leca Ceylon, Lwów, Ormiańska 
3 . te l 209-72. 784

JAREMCZE. 
pensjonat „STENIA" pięknie po­
łożony, poleca od 10 maja słone­
czne pokoje, radjo, kort teniso­
wy. Kuchnia wykwitna, obfita- do 
15 czerwca, ceny własne, " “ła­
szenia SADLIŃSKA Jaremeze.

146581

SŁAWSKO
pensjonat „Opór" od 4 zł., dzieci 
3 zł., łóżka sprężynowe z poś­
cielą. Zgłoszenia Pryzińeka, —  
Lwów, Czereśniowa 4. 18051

OLESIÓW-ZDRÓJ
Kąpiele jodo-bromowe najsil 
niejsze w  Polsce. Mieszkanie od 
50 gr. dziennie. Utrzymanie 3 ra 
zowe zł. 2 dziennie. Pobyt 3-ty- 
godniowy i 10 kąpieli zł. 75. — 
Informacje: Zarząd Uzdrowiska
Olesiów poczta Stanisławów.

18074

NIEMIRÓW-ZDRÓJ 
pierwszorzędny pensjonat „Gra 
żyna" I. Tcbórzewskiej, bieżąca 
ciepła i zimna woda} kuchnia 
Wykwintna, na żądanie djetety- 
czna, ceny niskie. 17092

LETN13KO 
Ustyanowa Dwór 8 km od mia­
sta, stacji i poczty Ustrzyki 
Dolne, obok lotniska szybowco 
wego, w zdrowej górskiej okoli­
cy, las, park, wykwintne utrzy­
manie, radjo. fortepian, bridge. 
Ceny umiarkowane. 18022

a
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KOSTJUMY
płaszcze, b. tanio, elegancko 
wykonuje W rześniewski, Lwów, 
Hetmańska 8. i 18049

ZALESZCZYKI, 
pensjonat „Janina", jeden z naj­
solidniejszych, poleca Janina Ol­
szewska. 1504łi

KRYNICA 
willa „Danusia", obok Patoji —
5 zł. 15047

NIEMIRÓW-ZDROJ
Pierwszorzędny Pensjonat P o r ­
towców „Gwiazda" pod zeszło  
rocznym zarządem w przepięk- 
nem suchem położeniu wśród la­
sów szpilkowych. Pokoje słone­
czne. W ykwintny wikt. Ceny - i-  
skie. Indywidualne zniżki kosz­
tów leczenia. Informącyj udziela 
Zarząd Pensjonatu. 15052

DWÓR
Chotylub przyjmuje letników od 
3 zł. dziennie. Kąpiele, lasy 
szpilkowe, tennis, radjo, Informa 
cje: Zarzycka, Lwów, Chodkie­
wicza 7. I p. godz. 1—4. 16031

JAREMCZE 
2 pokoje kuchnia lub ber, sło­
neczno bardzo tanio do wynaję­
cia, Lwów, Kurkowa 3, m.

17093

ROZWÓD
unieważnienie m ałżeństwa — 

według obecnych ustaw polskich  
w opracowaniu dr. Elkona Mer 
guliesa, adwokata we Lwowie. 
Księgarnia Dr. Bodeka, Lwów, 
Batorego 12. 17061

PROCKO
i ł i ,  Tercjarsla 10‘  fel. 215-11 
Sklip Łjczakiwika t  t li.  274-Uj 
 0

KOSTJUMY 
kąpielowe na miarę wykon0!1 
W ytwórnia trykotaży  
Sykstuska 6. i —'

HANDEL
zwijam sztychy, i inne obrazki 
porcelana, szkło najtaniej otwar­
te od 1—7-ej Jaroszewski, Roma- 
nowicza 9. 17072

UWAGA ~
Garderobę męską, damską, dzie­
cinną czyści chem icznie oraz far­
buje najlepiej, najstaranniej no-

W tej rubryko zamieszczamy 
ogłoszenia do 10 słów po 30 gro­
szy — dalsze wyrazy po 5 gr.

UNIEWAŻNIAM
zgubioną książeczkę wojskową, 
wydaną przez P. K. U. Lwów — 
Miasto na nazwisko Dud? Mie­
czysław. 18041

UNIEWAŻNIAM
książeczkę wojskową wydaną 
przez P. K. U. Jan  Chorążak.

18056

— „-------  —  Lwów, Blacharska 9 II. p. d**tj
woczesna pralnia chemiczna RU- g. Najtaniej we Lwowie po*d%
DOLF NEUWELT, Sp. z o. odp, 
Centrala Piastów  23, F ilja  plac 
Marjackl 8 ,Gródecka 72. 498

NAPRAWY.
zegarów, zegarków 1 biżuterji 
wykonuję solidnie. Kupuję złoto 
i  srebro ALBIN MUTKA Lwów. 
plac Bernardyński 8, zabudowa­
nia OO. Bernardynów. 672

KSIĘGI HANDLOWE
różnych system ów, skoroS*. 
przybory kancelaryjne, pd  
Antoni Janiiński. Lwów, 
nochy 2 teł. 78-76. 41 ^
PRZEDTEM TEŁ. 51-89 a

OBECNIE

pisze matryce, przepisuje (•*  
20 gr. kop je 5 gr.) Po frk0^  
sku i niemiecku. 110

URZĄDZENI*
oświetlenia elektrycznego, d*1" 
ków, telefonów , gtóm óć 
wykonuje tanió i solidnie 
tra", Lwów, Pasaż MikólaS® . 
tri. 10-85. P*

ROZŁUCZ 
Pensjonat „Stanisława" pięknie 
wśród lasów położony — po':ca 
pokoje z balkonami, słoneczne 
z utrzymaniem. Ceny niskie.

150301

TATARÓW
nad Prutem, „Zofjówka" pensjo­
nat pod zarządem właścicielki 
Inż. Zarańskiej, punkt zborny in 
teligencji, kuchnia staranna, ce­
ny niskie, piękna jadalnia, o- 
gród, tennis, kąpiele rzeczne.

i 18057

ZIMNA WODA 
blisko stacji wynajmę willę 
ośmiopokojową słoneczną, całośó, 
pojedynczo, Lwów, Piotra 1. 25, 
parter 3. 18066

DORA (KARPATY) 
Pensjonat „Malawa" piękne po-

— L isty łożen ie  — poleca słoneczne po- 
Lwów, ul.koje ze zdrowym wiktem. — Ce- 

18068 ny przystępne. 18070

ROZŁUCZ 
najpiękniejszy pensjonat „Jani­
na" wśród lasów  szpilkowych 
blisko kąpieli, poleea pokóję sło­
neczne z balkonami. Kuchnia 
wyborowa. Ceny najniższe. Sta­
ja, poczta, kościół w m iejscu.

11121

DWÓR
Sokole nad Sanem. Letnisko  
kąpielisko. Karpaty lesiste . 
Warunki pierwszorzędne, ceny 
niskie. Informacje: Lwów, Osso­
lińskich 11 —  schody 4/II.

JAREMCZE
— pensjonat katolicki „Gencia 
na". Słoneczne pokoje, park, W  
kwintna kuchnia, zł. 5. Zarząd .

17016

W tej rubryce zamieszczamy 
ogłoszenia do 10 słów po 30 gro­
szy — dalsze wyrary po 5 gr.

TADZIU! 
dlaczego nie jesz zuoy? Ja nie 
będę jadł taką Startą żółtą łyżką 
tylko nowosrebrzoną w zakładzie 
„Galwanoplater", Lwów, Koper­
nika 14, naprzeciw kina „Koper­
nik". 1311-2

ZACISZNE LETNISKO
pod Lwowem, 1 obszerny pok j 
dla rodziny, z doborowem utrzy­
maniem. Lasy, rzeka. „Leśni­
czówka", Zaszków k. Lwowa.

BANIAKI
i bal je  pocynko- 
wane poleca firma 

Fr. CHLADEK
Lwów, Rynek 45. 1996

ONDULACJA
elektryczna od 10 złotych, ondu­
lacja parowa od 7 złotych. Spe 
cjalista STANISŁAW RYKER, 
Lwów, ul. BATOREGO 14. Mani

P o m o c  le R a r s R a  ^
ZAKŁAD DElfTYSTYCZNO.LEKARSKi

Dr. Bogumiło Bańkowskiego
Słowackiego 18 l p.

otwarty codzień ód 9— 1. 18075 PraCOWlil tltlllllCtf*1
11 ii nsaaaaa»ęwa—— asa—— —i    

— Mam wspaniały pomynf
— A na =»:•• r.ii>«ięcv w ię z ie n ia  go o b licz a sz .

(P ic  e t Rac, P aryż.
17091 euro 50 gr. 585
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